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Odgłosy. Doniosłe oświadczenie R&osevel:a.
Powracamy jeszcze raz do ostatnich 

rrma.il w rządzie, którym niedawno poświę­
caliśmy dłuższe ur.agi. Tym razem pragnie­
my zająć się odgłosami tych Mmł&i, jakie 
dotąd ukazały się na łamach niek tó rych  
pism. Naogół jednak —  trzeha zauważyć —  
odgłosy te me są zbyt liczne i iuą prze­
ważnie yo liaji najmniejszego oporu Domi­
nującym w nich elementem jest znany refren 
o „zmianie warty" . . .

Znacznie odbiega od tego szablonu arty­
kuł w „Frawdzie11 łódzkiej, organie sanacy j- 
nych sfer gospodarczych. Z artykułu tego, 
jakii z innych głosów, pochodzącycn z tych 
kół, można wnosić, ie  są. one bardzo nieza­
dowolone z ostatniej rekonstnikcj5 'ządu. 
Spodziewały się, i i  „względy gospodarcze 
wywrą na. skład nowego gaoinetu szczegól­
nie silny wpływ, a to z uwagi na niedaleką 
światowa konferencję gospodarczą, ■ która 
pod wielu względami ma dla nas duże zna­
czenie", a tymczasem — stwierdza dalej 
„Prawda'1 —  „przez po wolenie ministra Ję- 
arzejewicza na urząd prezesa rady ministrów 
raczej na stronie politycznej, niż na gosyo- 
idawzej, położony został główny nacisk".

Uwaga ta jest całkowicie słuszna, acz­
kolwiek .Prawda" omawia, rekonstrukcję 
rządu ze stanowiska bardzo jednostronnych 
interesów sfer gospodarczych, któie, według 
przyjętego odOawna zwyczaju, starają się 
nie widzieć żadnego junctim między stosun­
kami politycznemu wewnątrz kraju a sytu­
acją gospudarczą. Metoda ta jest, by ć może, 
bardzo wygodna, ale na dalszą metę musi 
przymeść rozczarowanie i uczucie zawodu.

I jedno i drogie jest aż nadto widoczne 
■w artykule „Prawdy". Utrzymany jest on 
w  tonie bardzo minorowym. Stoi na sta.ro- 
wisku, że „nad poczynaniami rządów na­
szych w dziedzinie polityki gospodarczej cią­
żą nadmiernie względy socjalne i fiskalne 
Tym względom podporoądkowuje się zawsze 
potrzeby i postulaty gospodarstwa narodo­
wego. Środki, które określa się jako niemo­
żliwe, gdy chudzi o użycie ich na cele go­
spodarstwa, stają się przydatne i właściwe, 
gdy zajdzie potrzeba ich użycia na cele 
skarbowe lub gdy w grę webudzą interesy 
gospodarki państwowej".

Jak na organ kół gospodarczych, popie- 
raiącydh. intensywnie obecny system rządze­
nia państwem. Powiedziane to zostało bar 
llzo mocno. Ostateczne wnioski „Prawdy" 
brzmią wyjątkowo pesymistycznie: „Przy 
tym systemie życie gospodarcze zapada co­
raz głębiej w  kryzys i coraz szczuplejszą 
staje się lista możliwości i sposobów po­
wstrzymania tego upadku, Pod tym wzglę­
dem nic prawdopodobnie się nie zmieni. 
Zmiany, gdyby miały nastąpić, m usiałyby 
być tak wielkie, że bliskość ich już dawno 
dałaby się zauważyć".

Redakcja „Prawdy" łódzkiej i stojące za 
mą sfery gospodarcze takich zmian dotąd 
nie spost-zegły. Jeżeli zauważyły jakie, to 
jda one zupełnie w innym kierunku. Artykuł 
„Prawdy" nie wskazuje na nie, ale przewi 
duje ich możliwość, gdy stwierdza-, że osta­
tnia rekonstrukcja rządu posiada charakter 
wybitnie pćhtyczny.

To, co zdaje się być zupemie jasne dla

sfer przemysłowych, bo ich przede wszystr 
kiem organem jest „Prawda 8 łódzka, tego 
nie widzi dotychczas senator Jan Stecki, 
posiadający dla sanach wyjątkowe zasługi, 
gdyż dzięki jego inicjatywie i zaniejgom zie- 
miaństwo w Polsce niemal zupełnie znalazło 
się w  jej onozie. Pan Stecki uczuł się do­
tknięty oświetleniem nominacji p. Nakonie- 
eznikow ■Kluk.owsKiege na stanowisko mini­
stra rolnictwa i reform rolnych przez „Ku- 
rjer Poranny" i  wystosował do reaaKcji tego 
pisma obszerny list, w którym odpiera za­
rzut, jakoby ministerstwo rolnictwa było do­
tąd wyłączną domeną większej własności 
i jako takie winno być „kierowane przez de­
legata. wielkich gospodarstw". Pan senator 
Stecki na podstawie faktów i aut ustala, że 
tak nie było. Uwaga „Kurjera Porannego" 
może tylko dotyczyć p. Alfred?' Chłapow­
skiego, obecnego ambasadora w  Paryżu, inn 
bowiem ministrowie nie reprezentował więk­
szej własności. Co się zaś tyczy p. Stanisła­
wa Janickiego, ziemianin? który aż trzy­
krotnie był ministrem, to p. Stecki przypo­
mina, że p. Janicki właśnie z powodt; zasad­
niczej spizeczności poglądów i tendeneyj 
swych, z ideologją „wielkich gospodarstw" 
został wykluczony ze Związku Ziemian

Pan senator Stecki charakteryzuje oświe­
tlenie „Kurjera Porannego" jakc anachroni- 
styczne, bo ukazało się w  „okresie rządów 
marszałka Piłsudskiego, opartych na idei so­
lidaryzmu społecznego i gospodarczego", 
i wita p. Aakoniecznikow-Kiukowskiego nie 
jako ministra „obszamiczego * lub „chłop­
skiego", lecz poporo?tu jako ministra rolni­
ctwa, będąc zgóry przekonany o jego naj­
lepszej w oh i najbezstionnifcjszem Ftanowi- 
sku.

Nie chcemy osłabiać wiary i nrzekonania 
p. Stecldego. bo to jest jego sprawa1 pry­
watna', do której nie mamy zamiaru się mie­
szać. Dl? nas ważniejszem jest to, ze „ana- 
chronistyczne oświetlenie" pojawiło się na j 
łamach pisma sanacyjnego poraź pierwszy 
od siedmiu fet od czasów Dzikowa i Nie­
świeża. Ten fakt obok przytoczonych powy­
żej uwag „Prawdy" łódzkiej, podkreślają­
cych, aczkolwiek bardzo ostrożnie i oględ­
nie, przewagę momentów politycznych w  
ostatniej rekonstrukcji rządu, jest bardzo 
znamienny. Mimo wszystko, potwierdza to 
słuszność naszej tezy. że nominacja .nunistia 
Jedrzejewicza na stanowisko premjera ma. 
charakter zdecydowanie polityczny i że 
w  żadnym razie nie można- jej uważać za 
zw rot. . .  n? prawo. A D.

P. PFYsTOR NA WYPOCZYNKU 
Warszawa 16, .5. (Telef, w ł).' Dziś wieczo­

rem b:' pre/mjer Prystor opuścił m uz 7 mał­
żonką Warszawę, udając się na wypoczynek 
do Borek

Warszawa 16. 5. 'Telef. wł,). W dniu 15 
m aja ukazało się rozporządzenie ochronne poi 
skich władz celnych w stosunku do gdańskiej 
produkcji hodowlanej. Okazało się ono niezbę­
dne wobec szwkan, które od dłuższego, czasu 
były stosowane przez władze Wolnego Miasta, 
przez użycie t. zw. przepisów' weterynaryjnych, 
uniemożliwiających dowoź na rynek geański 
polskich produktów hodowlanych, jak mięsa, 
masła, jaj.

Waszyngton, 16. V. ^rezydent Poosevelt 
wystosował dziś nagle apel do wszystkich 
n/ierzchnikćw państw, biorących udział w 
konferencji rozbrojeniowej i światowej kon­
ferencji gospodarczej, m. In. do prezydenta 
Francji Letruna, do króla ang elsldego Je­
rzego, do prez Rzpltej Mościckiego, do Ka­
linina, Hindenfcurga itd. Orędzie to w stre­
szczeniu przedstawia się następująco : 

Szczęście ł  powodzenie a nawet życie 
mężczyzn, kobiet i dzieci tego świata zależą 
od decyzji, jaką w najbliższej przyszłości po 
wezmą rząay wfzystlucn państw. Świat nie 
może zbyt długo czekać na przeciągające się 
obrady, gdyż na miejsce dotychczasowego 
chaosu potrzebuje rychłego porządku, do cze 
go pro,radzi stabilizacja waiut, upłynnienie 
handlu Światowego i międzynarodowe krok:, 
zmierzające do pudniesienia poziomu cen. 
Jednem siowem wszystkie zarządzenia czy­
sto wewnętrzne muizą być uzupełnione 
WSPÓLNĄ AKCJĄ MIĘDZYNARODOWĄ 

Konferencja rozbrojeniowa trwa już prze­
szła rok i jeszcze nie doprowadziła do rezul­
tatu zadowalającego .Wciąż jeszcze w sno- 
sób niebezpieczny ścieraj? się z sobą sprze­
czne zamiar)', Należ)' aoprowanzić do rezul­
tatu praktycznego, któryby możliwie wielu 
narodom przyniósł największy pożytek, Ma­
łe przeszkody muszą być usunięte, drobne 
urazy zapomniane. Zwycięstwo egoizmu sta­
le kończy się dla zwycięzcy porażka.

POWODY ZBROJEŃ 
mimo gorzkiego doświadczenia z czasu woj­
ny u niektórych narodów są następujące: 

v) Dążność do powiększenia posiadłości 
terytorjalnycb kosztem drugiego

2) Obawa innych narodów przed napaścią 
nieprzyjacielską.

Więk&zość państw dąży do utrzą manta 
wysokiego stanr zbrojeń nie dlatego, aby 
miały zamiary zaczepne lecz z obawy, by 
nie padły ofiarą napauu ze strony innego 
państwa. Leży w tern pewne usprawiedliwie­
nie, gdyż nowoczesna bron zaczepna Jest o 
wiele potężniejsza od broni obronnej: forty­
fikacje, rowy strzeleckie i twierdze nadmor­
skie nie są już zdolne do stawiania skutecz­
nego oporu nrzeciwko atakom z powietrza, 
ciężkiej artylerji, czołgów i gazów trujących. 
Poczucie bezpieczeństwa wzrosłoby u naro­
dów niewątpliwie automatycznie, gdyby osią 
gnięto porozumienie w tprawie 

ZNIESIENIA i ZAKAZI' UŻYWANIA 
BRONI CZYSTO ZACZEPNEJ.

Jest to też ostatecznym celem konferencji 
rozbrojeniowej. Nie jest to wprawdzie wieie, 
oznacza jednak pierwszy krok na drodze do 
dalszego porozumienia.

Mamy przed sobą trzy etapy, na które 
powinny zgodzić się wszystkie narody,

1) Natychmiastowe przepiowadzenifc li­
chwa! po myśli planu Mar Donalda.

2) Porozumienie co do czasu, zakresu 
i metody przeprowadzenia dalszych kroków i

3) Porozumienie, na mocy ktorego pod­
czas pierwszych i dalszych etapów państwa 
miaiyby się zobowiązać do niepodwyższaiua 
zbrojeń poza granice ustalone w traktatach.

Do powyższych punktów proponuję do­
dać punkt 4: Wszystkie aarody powinny uro­

czyście i formalnie zawrzeć pakt o nieagresji 
oraz potwierdzić zobowiązania; iakie przyję- 
ły na siebie wr sprawie ograniczeni zbrojeń.

Dalej miałyby się państwa zobowiązać, 
oczywiście pod warunkiem lojalnego prze­
strzegania zaciągniętych zobowiązań przez 
wszystkich sygnatarjuszy —  że nie wyślą 
swoich sił zbrojnych poza własne granice.

Zdrowy rozum ludzki w skazuje na to, źe 
jeżeli simę państw? odmówią szczerego po­
parcia tych zamierzeń, unicestwione zostaną 
wszelkie wysiłki w Genewie i w Londynie. 
Wteuy jeanak opinja publiczna dowie się, 
kto jest odpowiedzialny za niepowodzenie. 
Apeluję do wszystkich narodów, aby nie bra 
ły na siebie tej odpowiedzialności.
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P r e i y d e n J

w dhwSaeh wolnych zajmuje się też wróże 
wem z kart-.

Krwmund Piłsudski wykluczony z „Myśli 
Mocarstwowej".

Warszawa 16. 5. (Telef. wł.). Dotychczaso­
wy komendant Myśli Mocarstwowej, Rowmund 
Imatowicz-Piłsudski skutkiem wewnętrznych 
rtiepoi azumień i dążef jecesyjnych w organi­
zacji, grupującej w sweir gronie głównie mło­
dzież akademicką, został wykluczony z MyśU 
Mocarstwowe!, o -zem władze organizacji wy­
dały specjalny romunikat Na razie obowiązki 
prezesa sprawuje sekretarz generalny Myśli 
Mocarstwowej, redaktor „Dziennika Poznań­
sk iego1, Ydniewicz

B. MIN LUDKIEWICZ PREZESEM BaNKU 
ROLNEGO.

Warszawa 16. 5. (Telef. wł.) Były minister 
ro ln icw a Ludkiewicz został mianowany preze­
sem Ranki' Rolnego i objął w dniu dzisiej­
szym urzędowanie,

PAPINI OTRZYMAŁ NAGRODĘ M.
FLORENCJI.

Florencja. (PAT). Literacką nagrodę m. 
Florencji przyznano głośnemu pisarzowi wło­
skiemu Papiniemn, autorowi żywota Chrystu­
sa, za ostatnie dzieło p. f „Danie żywy*-. J u ­
ry zaproponowało początkowo nadanie nagro­
dy tej premjerowi Mussokniemu za jego książ­
kę p.. 1. .Życie Arnolda", poświęconą, niedawno 
zmarłemu bratu premiera Mussoliniego. Musso- 
lini odmówił jednak przyjęcia nagrody.
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0 a « n  piszą inni? -
Nowa ustawa samorządowa.

„G azeta  W arszaw ska11 poddaje k iy ty ę e  
dito-łzohą 1 S b. ni. u staw ę sam orządow ą. 
Ustawa. zacznie obow iązyw ać z dn. '18. łipca 
b. r.... "Wbrew zapew nieniom  p. Polakiew i­
cza, że ustaw a „obaia  słupy gi-ani&zne11 d a ­
w nych zaborów , odrębne ustaw y  dzielnico­
w e pozostają  z w yjątk iem  ordynacyj w ybor­
czych i paru przepisów ; '

„Twercy ustawy — pisze ..Gazeta 
Warsz." — nie zadali sobie trudu wyraźne- 
go wymienienia w nowej ustawie, które 
artykuły dawnych ustaw ulegają zniesieniu 
h b zmianie. Zwalili ciężar na ro-z.porządze­
nia prezydenta Rzeczypospolitej, który 
w okresie 2 lat od wejścia w życie nowej 
Ustawy ma ozlosić teksty dotycheza.sowył ii 
imtaw dzielnicowych, uzgodnione z nowym 
ukrojeni. Zanim to rozponzą lżenia się uka- 

.żą, stan prawny samorządni. naszych gmin. 
miast i powiatów bę7zie tak powikłany, że 
nikt się w i:.im nie będzie mógł wyznać. 
Najwyższy Trybunał Administracyjny bę­
dzie miał szerokie, ale niezbyt wdzięczno 
pole do działania11.'
Xn podstaw ie toj ustaw y  odbodipkię w y­

bo ry  cio rad  gm innych i miejskich w  przecią­
gu  roku. z w yjątk iem  W ielkopolski, Pom o­
rza i M ałopolski, gdzie w  ciągu 80 m icriąey 
mają, się potw orzyć g:ninv zbiorowe... K ap i­
ta lne  jest. zarządzani®, że w ielkie m iasta 
(W arszaw a. K raków , Poznań,. Lwów. Łódź
1 W ilno) o trzym ają w łasne statut,y. ale po 
zażądaniu  go nic przez obecne rad y  (nie 
w szystk ie nom inow ane, jak  k rakow ską), ty l­
ko przez rady  w ybrane na podstaw ie nowej 
ustaw y . Czyli, m iasta te  —  pisze ..G azeta 
W arsz .11

„olizcnmją statu ty  bez wysłuchania icB 
' reprezentacji samorządowej albo muszą 
przejściowo przystosować się, do ogólnych 
przepisów dla miast, zawartych w nowej 
ustawie, po to. żeby po kilku czy kilkunastu 
miesiącach znowu zmieniać swój ustrój 
i administrację1’.

Chcą mówió językiem „wrogów“.
-Żydzi- są w  transie- am yniem ieekośoi 

W obec tego p rasa  po lska  zaproponow ała 
Im, żeby "się w yrzekli żargonu „ jidd iscb11, 
a  przejęli polski język. N a to  odpow iada

. ..N asz P rzeg ląd11:
;,Są ta dwie kwsStje: '1) porzucenie jidy­

szu, jako rzekomej ..gwarancji niemieckiej'1 
przez zemstę za, wyczymy Hitlera, 2) uczenie 
żydów języka polskiego. Pierwszy sposób 
stawiania k cestji jest nonsensem {!?). Krze- 

- wienie zaś znajomości. języka polskiego 
wśród żydów jest najgorętszym postulatem 
polity ków żydowskich. Niestety naeza dobra 
wola rozbija się o przeszkody, która! klub 
BB. mógłby łatwo obalić. Dziesiątki tysię­
cy dzieci żydowskich pozostają bez szkół 
żydowskich, gdzie przecież polszczyzna jest 
wykradana najintensywniej — mniejsza czy 
to są szkoły powszechne (państwowcl czy 
re i czysto żydowskie. W ielką przeszkodą 
jest także nmnerus nubus (!) ci a żydów 
w ez.kole średniej i nędza, która uniemożli­
wia rodzicom żyd. posyłanie swych dzieci do 
kosztownych u nas szkól prywatnych11.
Są to  albo w ykręty- albo n iepraw dy (jak 

tw ierdzenie, że panuje  „num eras n a lias"  
d la  żydów w  szkołach średnich). N ajw ażniej 
azem jednak  je s t nazwanie-?,nonsensem  1 żą 
dan ia , by żydzi w yzbyli się „ jidyszu11. Tal* 
się więc- przyzw yczaić  żydzi do nieswojego 
iez.vka. że go za nic w świecie nie porzucą.

-Obca

Polityk.4! Hosm.
SKUTKI PRZE w KOTU HITLEROWSKIEGO 
NOWYCH RYNKÓW. — CZY ROOSFVELT UZNA SOWIETY? ~-

KOSZTOWNA WO JN A O MANDŻURJI?.

Zwy&ęSkwo Hitlera w Niemczech wywarło 
pewien wpływ aa  stosunki sowiecko-niemiec­
kiej W prawdzie d„wne układy obu państw obo­
wiązują i zo-staly pot wierci zone, alo sojusznicy- 
z RapalLo przestali w lie  ufać. Hitler nieraz

ZATARG Z ANGLJĄ. — ROSJA SZUKA 
SYTUACJA JAPONJI.

wypowiadał się za zniszozejiiem marksizmu 
w całym świerne, a więc także w Rosji, a na 
Kremlu znane ’ są rozmowy jego podkomen­
dnych z emigrantami rosyjskimi i ukraińskimi 
na temat wojny z Rosją.

O obennem położeniu Sowietów dużo cie­
kawych Uwag znajdujemy w  „Przeglądzie 
Wschodnim1’, dwutygodniku, poświęconym za­
cieśnianiu stosunków poltsko-sowieckicli, nie 
dalekim od szerzenia komunizmu.

Publicyści ..Brzegi. Wschodniego” wyka­
zują. że Rosja jest z Niem-cami bardzo liyoypo 
związana. W uli. roku 48 proc przywozu"śo 
w-ieckiego i 17 proc. wywozu przypad;, na 
Niemcy. Były- cnie najpoważniejszym dostawcą 
Sowietów. Ynglja zaś była najpoważuie:szv!n 
odbiorcą Sowietów. W r. 1932 Anglja kupiła 
24 pro-c. sowieckiego wywozu. Wobec popsucia 
ię ■stosunków z tymi dwoma najpow ażniejszy- 

mi klijentiami. Sowiety szukają innych rynków- 
i innych przyjaciół. Zwiększa się w,ięe handel 
Rosji z Francją. A Litwinow złożył deklaracją 
przeciwko rewizji granic, która — jak się -wy­
raża . Przegląd Wschodni11 — „kładzie kres 
nadziejom niemieckim na pomoc sowiecką w 
pl a nu c h re wi z j om ist y czny eli11.

Zmiany te są dla Polski korzystne i powinny 
się wyrazić w zwiększeniu obrotów handlo­
wych polsko-rosyjskich. „Przegląd Wschodni’1 wadzi wobec tych wszywtkich państw politykę 
stwierdza, ż e . całą opinja polska życzy sobie 
trwałego pokoju na .wschodniej granicy. Obóz 
narodowy zawszę to głosił. a w pewnej części 
Obozu sanacyjnego lit.rzjunywał się wprawdzie 
pogląd, że mus.i jeszcze przyjść do walki o w :ol 
komocarstwowość federacyjną, ale ten pogląd 
już upadł.

Poza dwoma yaiisiwauai europejskiemu 
Niemenami i Anglią, najważniejsza rolę rv ban 
dl u sowieckim odpływają Stany Zjednoczone. 
R ząl waszyngtoński dotąd md uznał Rosji 
i podkreśla stale pretensje,! finansow e rządu 
Stąnów i obywatfeb amerykańskich na ogólną 
somę. 800 milj. dolarów. Sowiety nie chcą 
uznać tych długów. Mimo to stosunki handlo­
wo między obli państwami były bardzo żywe. 
W r. 1930 Stany Zjednoczone wywiozły do Ro­
sji toNarów za 110 milj. dolarów. Ale w r. 1931 
już tylko za 12 milj. Wywóz amerykański skur­
czył się ogromnie. Bolszewicy mają nailzieję, 
że to  skłoni nowego prezydenta Stanów, Roo- 
•seyełta do uznania Rosji.

Nib zanosi się na polepszenie stosunków 
Rosji z Japonją. Publicyści sowieccy pocieszają 
się. m  kraj ten coraz dotkliwiej odczuwa kry­
zys. W ..Tzwiestjacli'- pojawił się artykuł, k tó ­
rego autor wskazywał między iiraemi na spa- 
ciek waluty japońskiej. IV r. 1931 za dolara 
płaciło się dwa jeny, w marcu 1938 r. — 3 jen. 
Bojkot towarów japońskich, stosowany przez 
Chińczyków, fatalnie odbija się na. handlu ja­
pońskim. Wojna z Cluiinami kosztuje bardzo, 
drogo.
tvedlug budżetu 1931/32 r. kosztowały 89 milj.
jen (wowmzas 400 mil jonów zł.). a w- r. 1938/88 
aż 232 milj. jen. Niedobór w budżecie jest 
skutkiem tego olbrzymi. Zdobycie Mandżurji 
nio pr7,yniosło dotąd korzyści gospodarczych.

"Wedle publicystyki sowieckiej Rosja pro-

Heimwehry, książę Starhemberg wygłosił mo­
wę, w któroj zapewniał Dolifussa o bezwzgię- 
dnej wierność1 Heimwehry dla rządu. Wzywał 
.preinjera, by był twardym i nieustępliwym 
w obronie Austrji. J.m ostrzej, im bezwzględniej 
budą kanclerza zwalczać wrogowie, tsm sil- 
uiej poprze go Beimwęhra.

Kanclerz Pollfuss udeizył również w gon 
bojowy, zdecydowaną. Zapowiedział, że po 
swej drodze pójdzie prosto i konsekwentni/1. 
Oświadczył, że , parlamentaryzm w tej formie, 
w jakiej widziała go Austrja, już do głosu nie 
wróci. zapowiedział walkę nictyłko z marksi­
zmem, lecz także z takim socjalizmem, który 
występnie w ireoo odmiennej formie. Mial na ’ 
myśli ocz , wiście hitlerowców.

Wypowiadając walkę fałszywymi, ideom, 
wzywają© do stworzenia frontu austrjacktegp, 
podb.reślił Dollfuss, że jego obóz nie raa cha­
rakteru kłusowego. lecz dąży do zorganizowa­
nia społeczeństwa według stanów' i zbudowania 
państwa na zasadach chrześcijańskich. O .‘.An- 
sehlussie” nie wspomniał Dollfttss’ ani słowem.

Kanclerz był owacyjnie witany przez ITeim 
wehrę "Wnosić z togo można, że sojusz chrze- 
ścijiuisko-s-połefeanyeh z tą organizacją opicia 
się na trwałych podstawach. Skoro zresztą od­
padają z Hoiinwehry żywioły sympatyzujące 
z Hitlerom lub wszżcclmiemcumi. to staje sic 
ona stopniowo organizacją chrześeijańsko-spo 
ieczną.

Tl Jlcrowey austrjaccy takiej silv woji-kcwo- 
Same opeiacje wojskowe w Mandżurji j politycznej dotąd nie zorganizowali. Niema

też w, \usirji llindenburg-n, któryby im wladzi 
powierzył. Prezydent Miklas popiera wytrwale 
Dollfussa. IV tern nadzieja, że p. Frauenfeld. 
..namiestnik” Hitlera na Anstrjc, w Wiedniu 
rządów nie obejmie.

lojalną, i pokojową. Oczywiście wedle naszych 
pojęć podtrzymywanie agitacji rewolucyjnej 
nie mięęci; się w granicach pojęcia- polityki 
lojalnej. A eo do pokojnwości. to Sowiety są 
zmuszone dr unikania wojny ze względu na 
to, że „piatiletKi” nic idą tak dobrze, jak sobie 
obiecywano.

Hitler odpowie światu.

dalej mówić językiem  swoich „wro- 

( najniszdrowszy rekord.
£Ów‘ .

Najgłupszy
B. Cichanow iecka słusznie pow staje na 

„m araton  ta ń c a 11 u rządzony  w W arszaw ie. 
K to  <11 u/, oj w ytrzym a w tańcu , k tó ra  p a ra :

..Kto się pot.rafj — pisze — kręcie w kół­
ko aż. do upadłego, przez szereg 'dni. i no­
cy — ten otrzyma dziesięć tysięcy Ranków 
nagrody. Dzisiaj po 300 godzina eh -mordęgi 
ż/iwodnicy je s z c z e  tańczą? właściwie kręcą 
się jak chochoły, na pół przytomni, śmiertel 
nie znużeni, bliscy omdlenia. Coraz to któ­
ryś .‘z nich zostaje wyniesiony z areny, „Idzie 
na szmelc’* — jak orzekł jakiś łobuz, przy­
glądający się widowisku z gaJerji’ .

..Ludzie biorący udział w maratonie 
fańjit, to przeważnie nędzarze, do pro wad że­
li do ostateczności i do stanu psYchiczmego 
zaam-Óczenia Jak  się wyżej, rzekło — warja-
ty-

Wyzy.-kiwać warjatów stanowczo me 
wypada, Dlatego warto położyć kres upo­
karzającej imprezie, która odbywa sio ko­
sztem zdrowia 
dzi a  ua 
nessirrrn'

kilkuset nieszczęśliwych ln-

Reiehstag został zwołany na. 17 maja a do 
tej wiadomości dołączone zostało półobrjakio 
oświadczenie irż kanererz Rzeszy wygłosi z try ­
buny. parlamentu mowę, pSsra będzie odpowie­
dzią w imienhi rządu i całego narodu: " ha za­
rzu ty .! ..groźby1” rzucone z nad brzegów Ta­
mizy, Sekwany? oraz z trybuny Ligi Narodów.

Wydawałoby eie może na pierwszy rzut 
oka nie7,byt zrozumiałem posunięcie Hitlera — 
jego odiyołanie się do parlamentu, a to  w okre­
sie wzdymającej się. fali rewolucyjnej, w cz.as'3 
aily. on sam piastuje wdadzę dyktatorską,r gdy 
prezydent Rzeszy jest. tylko symbolem, tolero­
wanym przez partję, która prze do zagarnięcią 
w swe ręce wszystkich stanowisk — na górze 
i .na dole.

Ale, aby te  taktykę Hitlera właściwie oce 
nić, trzeba wziąć pod uwagę dwie okoliczności: 
po pierwsze — niejwwodzenie polityki zagra­
nicznej Niemiec 1 teł idosobniente, po dru 
gie — oświadczenie lorda Railshama, miinistna 
spraw wojskowych W. Brdaiaji, który nietylko 
posunął się do stwiedzenia, iż obecny spokój 
zawdzięcza się jedynie rozbrojeniu Niemiec, 
ale dtwM skrzydlate i wiełomowiące słówko 
o ..sankcjach1'- w mzie rozpoczęcia przez Niem­
cy akcji t. zw. dozJbrajainia. się.

Niemcy nie są jeszcze w stanie stawić opn 
ni zbrojnego, a ewentualnie i na ionem polu 
jakiejkolwiek skoordynowanej akcji sankcyjnej 
o charakterze miiędzynarodowym. a choćby 
tylko dwu mocarstw — Francji i W. Brytbanji 
8tąd pozorna ugoclowość H itlera,>j6go , ,pacy- 
fii-tyezne” nastawienie.

Można wię.c zgóry [irzewidzieć. iż mowa 
HkKwa w Reichstagu ni? będzie w treśći za- 
sadnier.ej odbiegała, .woale od mowy, wygło­
szonej na uroe: vstościach piDrwszomajowych na 
polach Tempelhofu. Ale, aby nadać swemu 
formalnemu non po-ssinnue — gdy będzie mowa 
o traktacie Worsalskim i „słusznych1’ żąda­
niach Niemiec — toń i barwę właściwe dla za­
granicy dla „zgnilei demokracji11 anglosaskiej, 
francuskiej, cw. amerykańskiej, Hitler stawia

za e.obą pańanjgat, który niby chór grecki od- 
igYpfe ecliown refrenem polakującym. W par­
lamencie Nazj. aiają . bezwzględną większość, 
jiozo,stałe zaś"frakcje, nic wyłączając sobjame- 
mokrńfyczne.j; otrzymały od rządu poufne za­
lecenie stawienia się w komplecie na sesję. 
dMkjć należy iż z obawy przed represjami, 
iińilbkto z pnslói” nie hitlero-wskiieh o-jjiw aży się 
bez isrotneg-o powodu n ic  zjawić się w parla­
mencie.

Odpowiedź Hitlera będzie więc nńala za so­
lą  jeanoglośne poparcie Reichstagu. Hitler bę­
dzie mógł twierdzić, iż glos jego jest głosem 
całych Niemiec. Dopóki akcja zbrojenia Hę 
Niemiec znajduji się w fazie- początkowej, do­
póki rekonstrukcja., sił zbrojnych t. j. Reiclis- 
wehry oraz formacji .ochotniczych uje została 
przeprowadzona, rząd Hitlera nic rzuci sam 
jeszcze rękawicy i najprawdopodobniej będzie 
prowadzi! politykę kunktatorską, Go — z dru­
giej strony — wymagać będzie ja.k największej 
ostrożności ze strony państw zainteresowa­
nych. E. R

IWONICZ r-ZDROJ
y^oiewództwo .-wowsUf ie Krosno
Najsilniejsza soIatiKa j'odowa, znakomita borowina

Sezon k m  on io m aio.
( t e j  zn iżon e .  Ceny z n iżo n e

Dwa Sanatorja otwarte cały rok. 
Wszelkich informacji u d z i e l a  

Dyrekcja Zakładu i Komisja Zdrojowa)

Kejrnweltra podporą UnllTussa.
Wielka demonstracja w Wiedniu

Risma wiedeńskie obszernie opisują manife­
stację Heimwehryyw dniu 14 maja, o której 
już krótko wspominaliśmy. Była to, jak się 
okazuje, rzeczywiście olbrzymia demonstra-ojn, 
:.mą.ią.e<a duże znaczenie polityczne. Okazją była, 
roęznma- oblężenia Wiednia przez Turków. 
Rocznica, zwycif kiej bitw .przjTiada dopiero 
12 -.września-, ale w Austrii uroczystości rozło 
żono -na, kilka miesięcy, co zresztą zgadza “ię 
z historją. bo niebezpieczeństwa, które w r. 
1683 groziło- Wiedniowi.^ trwało kilka miesięcy.

W tym samym dniu. co Heunwebra., świę­
cili rocznicę również hitlerowcy.. Zakłócali on: 
porządek w niektórych miejscach, -zaczepiali

■itórej zarabia jeden obrotny busi-

Francja o Polsce.

„Jo u n ia l cjft.s D ebats11 na nuirg-inesie n \ -  
to ró iy  P rezyden ta  w Polsce i zm iany rzą ­

du -  nisze;
„Jest tżec.zą rm,pewno godną pożałowa­

nia. że np. niektórzy wielcy patrioci, jak 
p. Paderewski, generał Sikorski i ich przyja­
ciele, któnzy, taksaino jak marszałek P ił­
sudski. chociaż wskutek okoliczności w in­
ny sp«s6K przyczynili się do zmartwych­
wstania Polski, są jakby dotknięci ostra- 
tyzmem1'.
..Jo u rn a l des D ebats11, jeden z n a js la r  

szr ch i najpow ażniejszych francuskich  dzień 
ników. ma sta re  trad y c je  polonofilskie. P a ­
m iętne są jego w ystąp ien ia  na  rzecz Polski 
w okresie pow stań  narodow ych.

prz-ejtódżająoe oddziały Tleimwehry tak. iż 
poljrj.-i musiała zatrzymać przeszło 366 osób, 
wylegitymować i spisać protokoły. Fanatycy 
lijtlerowśey wołali do członków H^mwebry: 
..Pachołki źyif:ow*ikiV Bojówka żydowska!1! 
Socjaldemokraci również zajęli ,vrogie stano­
wisko wobec manifestacji, lecz na nich zwra­
cano mniejszą uwago.. Widać, że nawet w „c.zer 
wenym Wiedniu” schodzą na drugi plan i wal­
ka o Austrje stoczona bodzie mtedzy hiflerr-Y- 
cami a ehrzościjańsko-spolecznymi i popierają 

1 on ich TTcimwelirn.
Mimo różnych przeszkód man!fi>stncja 

Heimwehry w rnadia imponująco'. .30.009. a we­
dług niektórych rbiiczeń 40.000 członków ?■- 
brało na olbrzymiem dziedzińeu zamku
w SchOnbrunnie. Po nabożeństwie przywódca

3 w ^ l f i c
p r z e c i w  M l c r o w i .

Ameryka skłonna zgodzić się na sankcje.
Norm-ąn Davis odliyl w poniedziałek koiifi*’- 

rencję z minis-trem spraw zagr. Paul Boncou- 
rcm. Koinfercncja.lbyla poświęcona głównie o 
bradom geiiewiskim i światowej konferencji go­
spodarczej. IV tej ostatniej sprawie delegat a- 
nierykański ograniczył się do zażądania wy 
jaśnienia zastrzeżeń francuskich, dotyczących 
rózCjmu' celnego. N astęp ie  Nor-mai Davis 
przedstawił p. Boncoiirowi wyniki swych - ostat­
nich rozmów londyńskich w związ.ku z syt-ua- 

wytworzoną w Genewie przez Niemców. 
A . czasie tych rozmów, jak poinfo-rmowa? Da­

rte. starano sit; znaleźć, jak najściślejsze zbliże­
nie pomiędz’- tezami angielską i amerykańską 
w kwostji rozbrojenia. Dalej delegat amery­
kański zwróoił uwagę Paul Boncoura na za­
niepokojenie, jakie wywołały w Stanacli Zjeuno 
czonych roszczenia Niemiec na niecierpliwość, 

jaką oczekuje się tam przemówienia Hitlera w 
Reichstagu, oraz na konieczność znalezienia 
wspólnego stanowiska trzech wielkich demo- 
kracyj wobec tak  Tiradnej sytuacji.

Dyskusja, rozpoczynająca sie w czwartek w 
komisji główniej konferencji rozbrojeniowej da 
zapewne przew-odniczncym delsgacyj amerykan 
skiej. angielskiej i francuskiej sposobność wy- 
hiszczenia tez swych rządów. Deklaracje tych 
delegacyj io-parte iiędą. prawMopodobnm na zasa 
lach, ustalonych w czasie ostatnich .rozmow 
Normana Dawtea w Locuhmie i Paryżu

J a k ’ zaznacza .,T,e Jo-inmar1, Norman Dąvis 
iiio ukrjnval przed Paul Boneourem alairmu, ja­
ki wzburlziły w Stanach Zjednoczonych i w 
opinji brytyjskiej ostatnie posunięcia polityki 
hitlerow skiej, a Paul Boncour na podstawię cal 
kowdcie bezstronnych i zasługujących na wiarę 
informacyj mógł wykazać, że Niemcy istotnie 
rozpoczęły zbrojenie sie i fabrykują już jawnie 
broń pomimo zakazu, zawartego w Traktacie 
Wersalskim. W ten sposób — kończy dziennik 
-  Pani Boncour i Norman Darte doszli do 

kwestji ewentualnych sankcyj, które, jau sądzi­
my. stanowią obecnie przedmiot bardzo uważ­
nych badań wszystkich rządów, zainteresowa­
nych w utrzymaniu pouoju.

Jeśli istotnie Ameryka skłania się do wy­
rażenia zgody na sankcje karne przeciw Niem­
com. to rząd Hitlera oędzie musiał rozpocząć 
odwrót. Nie zaryzykuje chyba zaostrzenie, sto­
sunków z trzema- wielkieml demokracjami świa- 
‘a.
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Jia ziemiaefk ^ c c s p l i f e j
Przyznanie uprawnień Katolickiemu 

Uniwersytetowi Lubelskiemu.
Nowa ustawa akademicka w całości odnoei 

się do akademickich szkół państwowych, a ty l­
ko w części do prywatnych. W przeciwieństwie 
rlo dawnej ustawy, nowa przepasuje, i e  szko­
łom akademickim prywatnym Minister Wyznań 
Religijnych i Oświecenia Publiczaego może 
przyznać prawa nadawania niższych stopni aka­
demickich t. j. magisterskich. Na mocy tego u- 
poważnienia p. Minister Jędrzejewicz rozporzą­
dzeniem z dnia 0 ma.ja br. prawnemu wydzia­
łowi Uniwersytetu Lubelskiego przyznał prawo 
udzielania stopni magistra praw i magistra 
nauk społeczno-ekonomicznych, a wydziałowi 
humanistycznemu prawo udzielania stopnia ma­
gistra filozof.it w zakresie uauk filozoficznych, 
filologji polskiej, filologji klasycznej, filologji 
francuskiej, historji i pedagogiki. Rozporządze­
niem zaś z dnia 10 m aja br. p. Minister zatwier­
dził Komisje egzaminacyjne, złożone wyłącznic 
z profesorów wyddadająoydi na obu wydzia­
łach.

„Dzień robotnika katolickiego ‘ w Piocku
W uh. niedzielę z okazji rocznic encyklik 

papieskich .,Rerum Novarum1’ i „Quadragesimo 
Anno") urządzono w Płocku ..Dzień robotnika 
katolickiego'1. Na uroczystość przybyły do 
Płocka liczne delegacje zamiejscowych Stowa­
rzyszeń Robotników Chrzęść. Uroczystości roz 
poczęły się Mszą św. odprawioną w kościele 
faraym przez k-s. prałata Modzelewskiego. Ka­
zanie wygłosił ks. prof. dr Poszwa. Nastę-pnie 
w pochodzie udano się do Teatru Miejskiego 
na  Akademię, podc-zas której przemawiali pre 
zes St. Żółtowski 5 St. Kołakowski. Po połu­
dniu odbyły się obrady delegatów Związku 
Chrzęść. Stów. Robotniczych.

Znaczny wzrost frekwencji na finjach 
lotniczych.

Mimo, że polskie samoloty komunikacyjn 
kursują od szeregu la t bez przerwy z pełną re­
gularnością i przy całkowitem bezpieczeństwie 
podróżnych, ciągle jeszcze obserwuje się spa­
dek frekwencji w zimie, wzrost zaś w okresie 
wiosennym i letnim.

Podobny objaw da-je się zaobserwować ró­
wnież w roku bieżącym. Podczas gdy w marcu 
P. L. L. „Lot“ przewiozły 527 pasażerów, 
w kwietniu liczba ta wzrosła do 886 osób. Po­
nadto samoloty przewiozły w kwietniu około 
2 tonn bacażu, 14 tonn towarów i 1 V2 tonny 
poczty i gazet.

IV maju, ze względu na wprowadzenie ru­
chu codziennego na wszystkich linjach krajo­
wych (z wyjątkiem szlaku W arszawa—Byd­
goszcz. obsługiwanego 3 razy w tygodniu), 
frekwencja wzrasta z dnia na dzień. Szczegół 
ną popularnością cieszą się przeloty w niedzie­
le między W arszawą a Gdańskiem (Gdynią), 
Katowicami, Krakowem, Lwowem. Poznaniem 
I Wilnem. (

Zlot gwiaździsty rozpoczęty.
We wtorek o godz. 5.05 rano wystartowali 

S Warszawy na zlot gwiaździsty do Wiednia
kpt. Bajan z mechanikiem Pokrzywką na apa­
racie PZL 19, oraz kp-t. Dudziński z obserwa­
torem kpt. Wojciechowskim. , Lotnicy lecą 
przez Charków—Leningrad—Lwów do Wie­
dnia. Do Wiednia lotnicy polscy, według regu­
laminu, muszą przybyć w środę 17 maja przed 
godziną 18-tą.

List otwarty w sprawie zeznań 
prof. Bartla.

W sprawie B.uszczewskiego zeznawał, jak 
wiadomo, w Warszawie przed ♦. sądem prof. 
Bartel, jako świadek. W związku z jego ze­
znaniami, stanowiącemi sensacje, Rada Związ­
ków Stowarzyszeń Architektów Polskich ogło­
siła list otwarty do prof. Bartla, z twierdze­
niem, że projekt strażnicy pewnego rodzaju 
K, 0. P. (Korpus Ochrony Pogranicza) koszto­
w ał 1.83-2 zł. 50 gr., czyli 183 razy mniej, niż 
to  określił prof. Bartel. Następnie w liście za­
znacza się, że projekt gmachu pocztowego nie 
był szki-oem. Architekt bowiem wykonał kilka 
różnych planów, za które otrzymał 75.000 zło­
tych. Pod listem widnieją nazwiska^ inżynie­
rów: St. Brukalskiego, St. Majewskiego, A. 
Paprockiego, Cz. Przybylskiego, M. Tałko-Po- 
rzeckiego 5 J . Żórawskiego.

K I N O T E A T R
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Po raz pierwszy w Krakowiel —  Od poniedziałku, dnia 15 maja b. r.
Frapujący film i  tycia lotników, obsługujących linje lotnicze Północnyeh Stanów Ameryki.

Obraz o kolosalnym rozmachu! — Niewidziane 
dotąd ew oluće! — Zdjęcia lotów nocnych pod­
czas burzy śnieżnej! Główno role kreują: słynny

“ t i r  Ralf aellaray ‘£  Gloria Stuart
Film arcydzieło, jakiego dotychczas w tej dzie­

dzinie nie zrobiono.

Dwa wyświetlenia w dnie powszednie o godz. 5.30 i o 7.30 W niedzielę i święta także o godz. 3.30
Ceny miejsc zniżone.

NIE „SPRAWA" TYLKO „ŚLEDZTWO 
W SPRAWIE NADUŻYĆ".

W związku z notatką p. t. „Proces dyrek­
tora bibljoteki" nadsyła nam Ministerstwo Wy 
znań Religijnych i O. P. następujące sprosto­
wanie:

„Nieprawdą jest, że „na wni-c-sek prokura­
tora wszc-zęto sprawę przeciwko dyrektorowi 
Bibljoteki Uniw. w Warszawie, Ryglowi", jak 
i. dalsze wiadomości podane w wymienionej no­
tatce nie są zgodne z prawdą, natomiast praw­
dą jest, że śledztwm w sprawie nadużyć zosta­
ło rozpoczęte i dotąd ukończone nie zostało. 
Naczelnik Wydziału: B, Kielsld1’.

W myśl przepisów ustawy, sprostowania 
urzędowe muszą być zamieszczane bez komen- 
ta-rzw.

zamknięcie mniejszych fa.bryk andrychowpkich 
i powmduje ustawiczne częściowe redukcje w 
wielkiej firnie ..Br. Czeczowiczka", przyczyni! 
się w' dużej mierze do zradykalizowa-nia mas. 
Miejscowi działacze c-hrześcijańsko-spoleczni 
liczyli się wobec tego z tern, że obchód „Rerum 
Novarum’' tego roku wypadnie słabiej niż po 
•inne lata. Zmienna pogoda też nic sprzyjała 
tego rodzaju publicznym imprezom. Tymcza­
sem dzień 14 maja rozwiał te obawy. Kiedy 
w tę- pamiętną niedzielę ruszył pochód z ka-tol. 
domu na nabożeństwo do kościoła — to i eana- 
tcirzy stojący po trotua.rach i socjaliści zgodnie 
stwierdzili, że takich mas pod swoimi sztan 
darami nie zgromadził jeszcze nikt w Andry­
chowie. Liczba biorących udział w (wchodzie 
c-hrześc.-społecznym była dwukrotnie większa 
niż liczba w pochodzie socjalistycznym w dniu

ZJAZD KAiO LlCK j W MIEŚCIE KS. W ^J- \  maja br. i przeszło dwukrotnie większa niż 
KA. W Wągrowcu odbędzie się w dniach 24 i _ u- obchodzie ..Rerum Nowarum" ubiegłego ro- 
25-go czerwca XIII Zjazd Katolicki zorganizo- ]iUj — Przyczyniły się do tego w dużej mierze 
wany przez Wielkopolską. Ligę Katolicką. W ą-, j stowarzyszenia ,8. M. P. z andrychowskiego 
growiec był kolebką znakomitego teologa i bi- utworzonego okręgu, które na wezwanie
blisty, tłumacza^ Pisma św. na język polski — sekretarjatu okręgowego stanęło w pokaźnej 
ks. Jakóba W ujka (nr. 1540). Jego to  pomnik i;czbie -w pochodzie, budząc postawą swoją 
zostanie w czaisie Zjazdu uroczyście odsłonięty 4aiairską ogólne uznanie. Były jak zawsze S. M. 
Wszelkich informacyj udziela Komitet Zjazdu: p  7 Choczui, Inwałrl-u, Frydrych owić, Między-
Poznari, Aleje Marcinkowskiego 22.

POLARNA EKSPEDYCJA WRACA ZA
brodzia-, Wieprza, Bulowic, Targanie, And-rycho 
w-a, Wadowic i Bzyk. — A za tern młodem zor-

3 MIESIĄCE. Komitet Roku Polarnego otrzy- £-aT1jizowanem pokoleniem katolickiem z oko- 
mal nowe wiadomości od członków polskiej ąioy, szła zwarta gwardja starszego pokoleniu 
ekspedycji naukowej, bawiącej na Wyspie (^■Z0gc.„s,połeczaogo1 miejscowego, wypróbowa-
Niedźwiedaie).

Ekspedycja dobrze przetrwała zimę, czyli 
noc podbiegunową. Uczeni zebrali mnóstwo 
cennych materjałów, dotyczących zjawisk me-

nego w bojach o swoje społeczne-katolickie 
zasady już od wielu la t i na niejednym froncie. 
Stawiła- ta  gwardja czoło czerwonej socjali­
stycznej burzy po wojnie i wyszła zwycięsko,

teorolog-icznyc-h, które wpływają, na  ̂  ksztait owa  ̂̂ ,p3rj a sanacyjnym pokusom i odparła sa­
nie się klimatu Europy. Ekspedycja pozost-a- naeyj.ne podkopy nie złamał jej obecny eko- 
mie na wyspie Niedźwiedziej jeszcze około non?}czil7 k r^ s_ Szła w blaskach majowego 
trzech miesięcy. słońca z dumnie podniesiona, głowa, a powiewał

ARESZTOWANIA I REW IZJE W POZNA- na/j Q-;a sztan dar związkowy zaw-cdowej chrze- 
NIU. W Nowym Domu Akademickim w Pozna- fcijańsk;ej organizacji, k tóry przez 25 lat prze- 
niu policja przeprowadziła rewizję w pokojach | srfo patrzy} na ■ ■ W e
przywódców młodzieży wszechpolskiej Uniwer-l T. . , . . .* . , . , . . .
1 , , „  . . .  . „ . | Uroczyste nabożeństwo w kościele parafjal-
sy e-u oznan nego. • ^S^n w » • nvm w asyście miejscowego młodszego d-uoho-
Szrayczynsklego Zb. Sadkowskiego. >elebroJ j  ^  g f. st |l« ,k a , a
Hch trzech aresztowano.^Oprócz tego areszto- A konieczności- wyznawania z a U
*aao prezesa koła mmdzykoi^racyjnego St.\ v  publicznem życiu wv-
Janiszewskiego i prezesa akadem.ckiego koła Buchała. Po nabożeń-
czechosłowackiego, Sieeiechowocza. Starostwo &   _______ . . . , „_____________
zaś grodzkie rozwiązało akademicki klub lite­
r a  cko-artys tyczny „Strat-osfera" z powodu nie- 
w-ypełnienia przepisów ustawy o stowarzysze-

Napad na listonosza.
Trzech zamaskowanych osobników napadło 

w lesie pod Świeszem koło Jarosław ia na prze 
chłodzącego tam tędy posłańca pocztowego J- 
Jabłońskiego z Trzeszówki. Bandyci ubezwła- 
dnili listonosza, poczem zrabowali mu worek 
z pieniądzmi, listy wartościowe, oraz rewol­
wer. — Zawiadomiona o zuchwałym rabunku 
policja, zarządziła natychmiast obławę, pod­
czas której ujęto w-szystkich napastników 
w osobach J . Jamrocha, Fr. Krupskiego i J- 
Dęba. Trójka bandytów, którym odebrano ca­
ły  łup* stanie przed sądem doraźnym.

□iadh.
NAWAŁNICA Z PIORUNAMI NAD WI- 

LENSZCZYZNĄ- Z Dziśny donos-zą-, że okolice 
tamtejsze nawiedziła nawałnica z piorunami, 
powodując kilka nieszczęśliwych wypadków. 
M. in. we wsi Soroki piorun uderzył w dom 
wieśniaka Oonozare-nH, zabijając 12-letnią pa­
stuszkę. Ponadto porażony został 14-letni syn 
Gonczarenki, którego przewieziono do szpital 
w Dz-iśnie. Dom spłonął doszczętnie z zabudo­
waniami gospodarskiemu

WROGOWIE PODATKU WIDOWISKOWE 
GO. W Toruniu aresztowano kierow nka kina 
„Lux’‘ Ruszkowskiego, urzędnika magis-trac- 
łdego Bolestowskiego, kierownika kina „Świa­
towid" Paczkowskiego i kupca Ciołkowskiego, 
pod zarzutem systematycznie wprawianego o- 
szustwa przez sprzedaż nieopoda-tkowanyeh 
biletów wstępu do kin. Prócz tego zatrzymano 
4. Triu

GARNKIEM ZABIŁ KOBIETĘ. We wsi Or­
łów Drewniany, pow. krasnostawskiego, 
w czasie sprzeczki niejaki Kozyrski, którego 
posądzono o kradzież świń, chwycił garnek że­
lazny f zadał nim cios w głowę Niemcowej, 
która zmarła na miejscu. Następnie Kozyrski 
wyb'eigł na podwórze, gdzie chwycił siekierę 
i zadał nią cios w głowę Niemcowi, którego 
w stanie ciężkim przewieziono do szpitala. Ko- 
zyrskiego aresztowano.

0 ,  i ' -J

Obchód,,Rerum fH a n im s,w Andrychowie
Z Andrychowa piszą nam:
W niedzielę, dnia 14 maja obchodził chrzę­

ści jańsko-społeczny Andrychów swe doroczne

stwie odbyła się w ogrodzie domu katol. tłumna 
akndemja okolicznościowa na której przema­
wiali prezes okręgowego zjednoczenia Ch- X. 
Z. z Bielska, poseł Jan Pobożny na tem at roli 
jaka przypada państwu w realizowaniu clirześc.- 
społeozn-ego ustroju, na-stępnie zaś Inżynier 
August Jelonek z Krakowa na temat.: „Zarys 
ustroju ohrześc.-społecznego w świetle papie­
skich społecznych encyklik". Rozmaitych mów­
ców słyszał już chrześc.-społeczny Andrychów 
w domu katol. na takich akademjach, ale ci 
nowi tegoroczni mówcy wywarli na- słucha­
czach nigdy nie zaznane wrażenie. Biła z ich 
logicznych a prostych przemówień taika siła 
przekonania, że obecni ną akademji i ludzie 
icmyoh przekonań społecznych wychodzili 
z tom przeświadczeniem, te  przyszłość należy 
jednak do chrześc.-społecznych, jeśli świat- nie 
ma- zginąć w łunach pożaru wielkiej rewolucji. 
Z ust zaś innych okolicznościowych mowc-ów 
na akademji szły słowa pełne radości, że roś­
niemy w siłę, że trud i ofiarna- praca, nie idzie
na marne i

ST. SĘK.

Z  £&i e ś o  św iata ,.
Pierwszy kongres katolickich lekarzy

i przyrodników niemieckich.
W dniach 13 i 14 maja odbył się w Kolo- 

uji nad Renem pierwszy kongres niemieckich 
lekarzy i przyrodników katolickich, zorganizo­
wany staraniem Katolickiego Związku osób 
z wykształceniem akademickiem. Podczas 0- 
brad KongTesu, którym przewodniczył profesor 
uniwersytetu dr. Kens von Haberer, wygło­
szono szereg interesujących referatów. Na za- 

święto organizacyjne z ókZ ji w ydania ' przóż kończenie Kongresu odbyła się uroczysta aka- 
papieży Leona X m  i Piusa XI społecznych f emja ku czci sw. Alberta M lelkiego, genjam . 
encyklik ..Rerum Novarum!‘ i „Quadragesimo go przyrodnika Średniowiecza. 
anno<=. — C-ięaki kryzys, który spowodował' — • —«

0 komorniku, któremu się los 
wymknął z ręki.

Komornik mieszkanie oporządził na czysto. 
Pozostało tylko to, na czem sio śpi i przy czem 
się je. Pozatem wszystko zabrali. Pani płakała, 
dzieci chlipały po kątach, pan chodził chmurny. 
Na ostatku wynoszono staroświeckie biurko. 
Był to sprzęt starodawny, pełen szuflad, zaka­
marków i skrytek. Pan jeszcze raz przeszukał 
szuflady. W jednej z nich znalazł starannie 
złożony los Loterjl Paristwowmj. Bojąc się dra­
pieżności komornika, wziął papier do ręki, niby 
:o go przeglądnął i zmiąwszy rzucił w kąt.

Wreszcie i biurko wynieśli. Pani ciągle pła.- 
■kala, dzieci też. Pan chmurny podniósł zmięty 
p-apiar, starannie go wyprostował i włożył do 
lo-rtfolu. A potem wyszedł na miasto.

Wrócił dopiero późno po południu. Woale 
na chmurnego nie wyglądał, owszem — wesół 
był i jakiś tajemniczy. Słuchaj Gesiu, odezwał 
się do żony, ja  w ostatniej chwili w biurku 
znalazłem los Loterji Państwowej. Nie przypo­
minam sobie, ażebym losy kupował, więc nie 
więm, skąc^ on się tam wziął?,..

Fan mówił to w formie łagodnego wyrzutu.
Pani to zrozumiała. Zaczęła się usprawie- 

iliwiać, że ona sobie doskonale zda.je sprawę, 
że wydanie 40 złotych, jak a a  nich duży grosz, 
że jednak ją namówili, że wreszcie kupiła cały 
los i schowała go do biurka i że potem zupeł­
nie zapomniała. Gzy źle zrobiłam Henryku?

Pan Henryk nic nie odpowiadał, uśmiechał 
się tylko pod wąsem, chodził po pustym pokoju 
i ciągle wyglądał przez okno. Po chwili jacyś 
ludzie zaczęli się dobijać do mieszkania.. Pan 
sarn poszedł otworzyć Ludzie ci zaczęli znosić 
meble, śliczne nowiutkie mebelki, sypialnię i 
salonik i także pokoik stołowy.
Pani była zdumiona, dzieci cieszyły się wuza* 
skłiwie, nawet sama służąca radowtała się, gdy 
zobaczyła graty, wchodzące w jej zakres dzia­
łania.

Pan wziął Panią, a a  stronę i szeptem jej 
oznajmił, te  na ich los padła wygrana 100.000 
złotych. Meble już kupił, ona sobie kupi co 
chce, dzieciaka się poubiera, wszystkie dziury 
w budżecie się załata i zostanie jeezcze cała 
moc pieniędzy- Pytałaś się mnie — kończył 
psa — czy źle postąpiłaś, wydając aft całe 40 
złotych na los. A ja ci na to odpowiem, ie  ni­
gdy źle nie postępuje ten, kto kupi los Loterji 
Państwowej.

Zresztą najlepszy masz dowód na na^.

Koncert Paderewskiego w Wersalu.
W -poniedziałek w sali Herkulesa w Wer­

salu odbył się koncert Ignacego Paderewskie­
go, na rzecz polskiej instytucji dobroczynnej 
św. Kaźmierza. Program składał się wyłącz­
nie z utworów Chopina. Koncert zgromadził 
liczną publiczność, k tóra  z entuzjazmem przyj­
mowała. każdy utwór Mistrza.

Katastrofa samochodu, przepełnionego
hitlerowcami.

W Tanlus pod Frankfurtem nad Menem wy­
darzyła się katastrofa automobilowa, w której 
zginęło 2 szturmowców hitlerowskich, a 7 in­
nych członków oddziałów szturmowych odniosło 
ciężkie rany. Przebieg katastrofy był następu- 
'z-oy: Szturmowcy wracali z ćwiczeń nocnych 
w górach Taulus samochodem ciężarowym z 
przyczepką. Skutkiem pożaru, jaki wybuchł 
podczas jazdy ną wozach powstała panika i 
kilku wyskakujących w biegu z automobilu 
szturmowców dostało się pod kola. Bezpośred­
nio potem, przyczepny wćz oderwał się rozbija- 
:ąc się o przydrożne drzewo, przyczem pociąg­
nęło to za sobą kilka dalszych ofiar.

ZNÓW PROCES URZĘDNIKÓW Z SOWIE­
TAMI. Z Moskwy donoszą, że wkrótce odbę­
dzie się nowy proces 124 wyższych urzędni­
ków sowieckiego trustu trykotażowego, w tej 
liczbie 23 dyrektorów fabryk, oskarżonych o 
branie łapówek od zagranicznej firmy niemiec­
kiej w Chemnltz, dostarczającej maszyn do 
tych fabryk. Łapownicy sowieccy zostawiali 
przyznane im „prowizje" na ra-chunkach bie­
żących w bankach niemieckich, przyczem kil­
ka czeków wpadło w ręce agentów G. P. U. 
i naprowadziło na ślad wielkiej afery korup­
cyjnej. Kilkunastu oskarżonym grozi kara 
śmierci.

HRABINĘ CZESKĄ OKRADZIONO W PO­
CIĄGU. Pasażerka pociągu, jadącego z Dubna 
do Lwowa, obywatelka czeska, br. Bożenna 
Mattausz, zameldowała, że okradziono ją  
w pociągu ze skórzanej walizy w pokrowcu, 
ozdobionej 9-tpałkową koroną hrabiowską. We­
wnątrz znajdowała się biżuteria rodowa, oce­
niana na miljon koron czeskich.
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MAJOWY ZESZYT „TĘCZY". Najnowszy, 

"-ty  zeszyt „Tęczy11 k tóry .przed kilku dniami 
ukazał się w druku, przynosi wiele ciekawego 
luateTjalu. W dziale nowelistycznym pomiesz­
czono dwa utwory, jeden oryginalny Michała 
Rusinka, młodego a pięknie zapowiadającego 
sio pisarza, oraz drugi, tłumaczony z angiel­
skiego. przedstaw iający kulisy życia wielkiego 

| m iasta Stanów Zjednoczonych. Wspomniany 
! zeszyt przynosi początek niezmiernie charak­
terystycznej ankiety, przeprowadzonej u pist- 

| rzy polskich na tem at stosunków materjalnycli 
i pracy zawodowej literatów. W dyskusji za­
brali głos: K. Rłakowiczćwna, Z. Kossak-
Szczueka, K. Wierzyński, oraz F. Goetel. W nu 
merze tern znajduje się również artykuł Wan­
dy Miłaszewskiej, opowiadający na podstawie 
własnych wspomnień autorki o ludziach, k tó ­
rzy otaczali i otaczają do dnia dzisiejszego mi­
strza Paderewskiego W  zakresie matcrjalow 
a.ktualnych .przynosi ..Tęcza'- omówienie decy­
zji sądu literackiej nagrody ni. Warszawy, da­
lej dokładny artykuł o teolmokracji, nowym 
prądzie gospodarczym, k tóry  opanował Stany 
Zjednoczone, oraz (korespondencję z Berlina 
p. t. „W stążka celuloidowa wznieca pożar11. 
Poza tym materiałem przynosi „Tęcza11 wiole 
innych artykułów, opisów, wierszy, ilurtracyj 
i rysunków.

„Tęczę1’ nabyć można w księgarniach kio­
skach. u kolporterów lub wprost w administra­
cji, Poznań. Aleje Marcinkowskiego 22. Nu­
mer okazowy wysyła się za nadesłaniem 1 
rtotego.

„MOJE PISEMKO" NR. 20, tygodnik obraz 
kowy dla d-zieci, zawiera następującą treść: 
Gawędka listowna,. W ybór Prezydenta Rzeczy­
pospolitej, 9t. Wład.: Opuszczony dwór, M.
Bujmo-Arctorwa: Zielony szaleniec, Ratunku. 
'A. Kwiecióeka: Jabłonie kwitną, E. Zieliński: 
A Kubuś na bębenku gra, J. Rodowicz: Moja 
ulubkma rozrywka, Z kraju i świata, oraz w do 
datku „Małe Pisemko11: .Pieśń lasu. Miki szu­
ka  nafty. Administracja: Warezawa, N. świat 
35, Księgarnia M. Arcta-

U Od czwartku 11 bm. w kinoteatrze ,,A  P  O  L  L  0 M
Najbardziej nowoezesny film ostatnich lat produkcji czeskiej! — Po oglądnięciu tego filmu, 

10.000 gorących serc złączy się węzłem miłości!
Fenomenalny obraz ten — to wspaniały rekord 

realizatorski znanego nowoczesnego reżysera

Gustawa Machaty’ege
Główne i iedvne role g r a j ą :  p r o m i e n n a  
piękna K W A  H E  D Y  K I E I Ł E R

młodziończy ADAM A R  1 R  E  K T M O fi. Podziw ogólny, towaszyszący temu arcy­
dziełu w stolicach europejskich podzieli niewątpliwie i Kraków!

„Djurdjewdański Uranak“ w Jugosławji.

Dzień świctouo
u- całym prawosławnym

. (Korespondencja własna)
Belgrad, w rnuju. I dcieli koszar. Następnie wojsko otrzymuje je- 

Jerzego —• Djurdjewdcia — ł .. ------  -•------ 1go —• Djurdjewden —-jdzeuio składające się z wspomnianych potraw, 
śniecie połączony jeSL żołnierze obozują na polance maja cc j jur/, swoją, 

z ró żam i zwyczajami, pochodzącemi jeszcze z]tradycjo. zKŚ zmoczone orkiestro'cvm ińskie o-

Mino.
Z  Mn krakowskich.

ŚWIT. „Eskadra śmierci". Piękny, emocjo- 
. fiujący film amerykański, opiewający bohater­
stwo pilotów amerykańskiej poczty lotniczej. 
Karkołomne popisy lotników i brawura Ich 
w  walce z powietrznym żywiołem, stanowią 
najistotniejszą treść tego filmu, w którą dla. 
urozmaicenia wpleciono w ątek romantyczny, 
fcy na jego tle jeszcze bardziej uwypuklić 
dzielność lotnika, spieszącego wśród zamieci 
śnieżnej 1 huraganu na ratunek swemu kole­
dze. Role główne kreują; Par O Brien, Ralph 
Bellamy, SI im Surom errtlle, Gloria S tuart i Ll- 
ljan Bond. Wytwórnia. Uniwersał P. O. Ciekawy 
ton program uzupełniają interesujące dodatki 
dźwiękowe.

Nowe Auto. Ojciec pyta: De kilometrów na 
litr benzyny?

Matka; Czem wysłane są siedzenia?
Córka: Jak i jest sygnał?
Syn: Jak a  szybkość?
Sąsiedzi: Ho, ozy orni mogą sobie m  to 

pozwolić?

czasów przedchrześcijańskich. Już w dawnych 
czasach uroczyście witano nadejście nowego 
życia, uprawiano kult nowego roku i zbjićtiją- 
o.ej się rzeczywistej w.icsny. l ‘o przyjęciu chrze­
ścijaństwa narody te nie mogły wyzbyć się 
starych obyczajów i porzucić starej tradycji. 
Dlatego obyczaje te połączono z obchodami 
niektórych chrześcijańskich świętych. Tak też 
ma się rzecz ze świętem Jerzego. któi-e to świę­
to obchodzą, Serbowie właściwie jeszcze według 
starego kalendarza, a więc nie 23 kwietnia, ale 
6 maja. Serbowie zachowali dużo starych oby­
czajów.

Obchody djurójewKlańskie to nietyiko uro­
czystości religijne. Święto to obchodzone jest. 
jako narodowe a  obchody takie też m ają cha­
rak ter nietyiko w starej Senbji, ale w całej Ju ­
gosławji. Pozostaje ono w związku z serbską 
'bistorją narodową. Wiecie k to  te  byli hajducy 
i komici? Oddziały hajduckie prowadziły drob­
ne boje w górach (bałkańskich przez setki l)at 
z tureckiem jarzmem i ciemięzcami narodu 
sert>skiego. Oddziały te zazwyczaj zgromadzały 
się w  Djurdjewd&n —  w dzień św. Jerzego, 
w czasie kiedy natura  budzi się do życia, kiedy 
(drzewa pokrywają się zielenią. Na tych zgro­
madzeniach omawiano przyszłe wyprawy pod­
czas wiosny i lata. Jesionią zaś każdy z człon­
ków oddziałów opuszczał góry, by miesiące zi­
mowe spędzić wśród swoich. Z wiosną rozpoezy 
nały się nowe walki i  ciemięzcą. Wówczas też 
mawiano: „Djurdjewdanak hhjduczfci seistanak 
— mitrowdanak hajdtuczld rastanak11 (Djur- 
djewdan hajducka zbiórka, -— mitrowdan rozej­
ście). Zgromadzenia odbywały się w wąwozach

Stan tabeli o mistrzostwo Ligi,
Mecze niedzielne wprowadziły niesmaczne

zmiany na :<Mszyoh miejscach tabeli. Na czele 
grup znajdują się wciąż Rttch 1 Pogoń.

Grupa zachodnia:
gry pkt. »t. br.

1) Ruch 4 6 11:3
Z) Qracovaa 3 5 ' 8:2
3) W isła 4 1 5 5:3
4) W arta 4 4 7:6
5) Garbarnia 3 2 3:7
6) Podgórze 4 0 1:14

Grupa wschodnia:
1) Fogoń 3 5 6:3
2) J-Cgja 2 4 6:3
3) IM S 2 3 1:0
4) 22 p. p. 3 2 6:8
5) Czarni 3 1 2:4
6) Wamzaw.ianka 3 1 1:4

ńtateim tchem przygrywają rozochoconym Boi-1 
gra lezanom. Przedmiotem owac-yj jest wojsko 
przedstawiające tradycyjnych hajduków, wal- 
t.ącyoh o wolność. Po godzinie ósmej ranę 
wszyrscy wracają do m iasta a, niektórzy jeszcze 1 
zatrzymują się w karczmach, gdzie dalej ob-j 
chodzą hucznie świętego Jerzego, Muzyko, sly-j 
hać cały dzień a wino lejc sio w dalszym cią-j 

gu od rana do późnego wieczora. Tradycyjnym i 
z wy czujem jest, że w tym dniu pije s ię^ .y iko ; 
wino białe. Dorożki, tramwaje, pociągi i sa-

DRUGA RUNDA WALK O PLHAR DAVISA.
W różnych miaotach odbywają się rozgryw­

ki Kulisowe w drugiej rundzie walk o puhax 
’l)avisa. Ostatnio wyniki przedstawiają się na­
stępująco:

Londyn. Anglja—EinJandja 3:0 
Oslo. A lustra lja—^Norwegja 5:0.
Ateny. Grecja—Rumunja 4:1.
Praga. Czechosłowacja—Monaco 3:0.
W pierwszej rundzie rozgrywek o puhar Da- 

isa w strefie północno-amerykańskiej Kanada
moohody przyozdobione są  wieńcami 7  <-irlań-! "yertiminowcała Klubę w stosunku 3:1. Zwy®ię-
-i . ^ .criAłl' on.o Cm noi-torinTWo renorn r# wiiWLWrtetanu.

W domach zaś większa część mieszkańców 
Belgradu obchodzi ..(.iaW ’. Jest te  familijny 
obchód rodzinnego patrona. U prawosławnych 
Serbów każda rodzina ma swego patrona, k tó ­
rego wybiera sio zależnie od znaczniejszych 
wypadków w rodzinie, m. p. według tego, w 
klórym dniu dana rodzina wprowadziła sio do 
miasta przed dawnemi czasy', kiedy uwolniła 
się z pod jarzma tureckiego i f. Święto patrona 
obchodzi się w rodzinach nadzwyczaj uroczy- ],- 
śc.de i okazale. Są rodziny-, które święto to ob 
chodzą ju t  0;cł stu a nawet dwustu la t zależnie1

oy spotkają się w następnym meczu z repre­
zentacją Stanów Zjednoczonych, przy tom mecz 
ten będzie finałem w  strefio północno-amery- 
kuńskiej.

Zwycięscą strefy południowo-amerykańskiej 
■;t Argentyna.

ZWYC1ĘSTWA JĘDRZEJOW SKIEJ 
W WIEDNIU.

W poniedziałek w grze podwójnej pań pa.- 
JęJrzcjow ska — Deutsch pokonała parę 

isenberg — Szapary 7:5, 6:3.
Drugie spotkanie w; grze podwójnej miesza-

od tego. jak starą, jest rodzina. Tego dnia każ- l.l„CJ jromiądzy parą francusko-amerykańśką
Brugnon—Jacobs a polsko-węgierską: Jędrze­
jowska—Kehrling nie doszło do skutku z po­
wodu wyjazdu Brugnona. Wobec, tego zarząd7.0

dy przybysz przyjmowany jest gościnnie. Naj­
pierw podaje mu się żyto, potem słód a następ­
nie czarną kawę. Przyjaciele przv*hvwaja już! , , . , , ,
w przeddzień i pozostają przez noc Gość skła- !i° ,osowame ^ y d ir ją c e ,  która z tych par ma 
da życzenia głowie rodziny i jego żan ie /p o - otrZ5™ać mifihraostwo Austeju U ygrala  para 
czem następuje uczta. Stosownie do zwyczaju, i 
gość nie zaznajamia się z współbiesiadnikami, i
Dbowiązek przyjmowania gości trw a cały dzień1 ... , . . , . . ...
niekiedy na  wsi i cały tydzień. Dzień po ...da-j IT ^  O T «*tw ow y mcc;, hokejowy Niemcy- 

górekich lub pośród lasów w nocy. Kredy o* ta-,Wlie.. poświęcony jest odwiedzinom kobiet I Holaml'Ja> rw ograny w Berlinie, zakończył się

], I edrzejowska—Kehrliing.

HOLA ND JA -  N i U MC Y 4:4.

ność, naród nie potrzebował już pomocy hajdu 
ków, ale tradycja tyc-h hajduckich zgromadzeń 
została zachowana.

Wieczorem przed Djurdjewdanem setki ro­
dzin * Belgradu ruszają do pobliskiego parku 
Topczideiru i na pagórek Koszutnjak, gdzie roz­
bijają obozy. Tak pozostają tam całą noc. aż do 
ran a  pieką, na różniaeh czewapczyeę, ra/źnjicę, 
jagnięta, piją wino. jedzą domowy ser * cebulą 
i tWńozą. przy dźwiękach licznych, głównie cy 
irańskich orkiestr. Wszystkie środki komunika­
cyjne w Belgradzie w tym dniu »ą zmobilizo­
wane dla przewozu łudzi do Topczideru, tram ­
waje kursują, całą noc, a ci. (którzy nie cłicą 
!ub nie mogą. spędzić całej nocy w parku, mogą 
do Topczideru przybyć rano około godziny 5, 
kiedy następuje najuroczystsza chwila: defila­
da szkoły oficerskiej oraz żołnierzy z pobli-

. „ , . 1 . ~ , “ , . jcsi. uowieuzmom KODiet. Ui
teczme Serbja 1 Czarnogóra uzyskały sa-modziel ; Romat.ź}c^« t . j, żony pana domu.

Takich patronów a  zatem i swe „sławy" 
posiadają różne stowarzyszenia, które w dzień 
swego patrona odbywają uroczyste zgromadze­
nia. W nich zależnie -od znaczenia stowarzy­
szenia biorą udział i członkowie rodziny kró­
lewskiej. Dr. J. K.

® Chcesz odbyć podróż
tanio —  szybko— przyjemnie ?

lei s a m o lo te m !

wynikiem nierozstrzygniętym 4:4 (2:2). Na 
pięć minut przed końcem Holendrzy, prow a­
dzili jeszcze 4:2.

WARSZAWIANKA ZWYCIĘŻA.
(M atni mecz Warszawianki na Rałkana N 

przyniósł jej zwycięstwo nad reprezentacją 
miasta Nisu w stosunku 1:0 (0:0). Reprezenta­
cja Nisu należy do drużyn bardzo groźnych. 
W ygrała ona z B. A. S. K. 3:1, oraz nieroze- 
grała z Budapesztem 1:1

12 REKORDÓW okręgowych padło na mi­
strzostwach lekkoatletycznych Lublina. Zawo­
dy zgromadziły na starcie 06 zawodników I

, , , . . .  . , . .  .26 zawodniczek.
B ilety  w w iększych biurach podróży SLĄSKr RUCH ROZEGRAŁ W MORAW- 
lub u portjerów  w iększych  h o te l i . ! SK IEJ OSTRAWIE mecz z tamtejszym Sloye-

przewagi wyniki (bO.nem u ac mimo

Życie literackie Poznania
Pod znakiem przesilenia. — Młodzi i starzy. — 

Blaski i nędze „Promtt". — Co dalej?

W świecie literackim Poznania panuje w 
chwila obecnej kryzysowa martwota. Co wybit­
niejsi literaci pochowali się gdzieś, zamilkli, a 
całe — niegdyś tak  bujne — życie artystyczne 
zastygło w niepokojącym bezruchu. Cóż to sic 
stało? Na czem polega ten dziwny marazm, ten 
filisterski kwietyzm, cechujący zarówno życie 
literackie stolicy Wielkopolski, jak i jej aspi­
racje teatralne, artystyczne, jej zainteresowania 
w dziedzinie sztuki?

W porównaniu z wspaniałym, dymamtenym, 
bujnym okresem słynnego „Zdroju", kiedy to 
w latach 1917— 1020 zjeżdżali do Poznania, jak 
do Mekki życia artystycznego, poeck krytycy 
i malarze z całego kraju, kiedy w akcji ekspre­
sjonistów polskich, skupionych koło czasopisma 
..Zdrój11 brali żvwv udział pisarze tej mD-y. jak: 
Berent, Miriam ,Staff, Kasprowicz, Przybyszew 
ski, Tetmajer, Porębo w i cz — obecny ..ruch” lî  
teracki wydaje się. bolesną Ironją... Pomyśleć 
tylko: na Związku Zawodowym Literatów, na 
kabaretowym „Klubie szyderców” i na klubie 
młodych adeptów literackich kończy się m ają­
tek  literacki trzeciej stolicy Rzeczypospolitej...

Najczynnicj.-i w swoim czasie członkowie 
Związku Zawodowego Literatów — Bandrow- 
ski, Ligocki, Zegadłowicz j Wilkanowicz zupeł­
nie Euiknę-li z horyzontu, reszta członków Zwiąż 
ku od czasu do czasu tylko przerywa ftenną ci­

szę wydaniem jakiegoś skromnego tomSku... 
i znowu spokój, bezruch.

Snoby poznańskie (a jest ich sporo) intere­
sowały sie początkowo im itacją krakowskiego 
..Zielonego Balonika11, tak  zwanym „.Klubem 
Szyderców". Ale wszystko ma swój k re s ,. . .  
oehlódły już zapały publiczności i, zdaje się. 
Szydercy zamykają swoją imprezę. S trata dla 
kultury y.nowiufc nie tak wielka!... Pozostaje 
młodzież literacka.

Wychodzi w  Poznaniu, niestety, niezbyt re­
gularnie. miesięcznik literacki pt. „Prom” . Za­
mieszczają w nim 'w oje utwory przeważnie 
członkowie Klubu literackiego, skupiającego w 
dużej mierze młodzież akademicką, zwłaszcza 
studjująeą polonistykę. Jeżeli chodlzi o linję. o 
kierunek zasadniczy pisma, trudno coś o tom 
powiedziep. Ot, zbiór wierszy, szkiców', rozwa­
żań. k ry tyk , z których nie wszystkie potrafią 
przekonać bardziej krytycznego czytelnika, że 
są potrzebne. Dziwna jest ta  młodzież litera­
cka: pisze straszliwie poważne wiersze, tak po­
ważne, że nie robią wrażenia poezji, albo bawi 
się w zawiłe łamigłówki refleksyjne, wyłącznie 
sutijektywne.

Dla przykładu — wiersz Allana Kosko, po­
święcony cieniom Artura Rimbaud:

Liczny.
1 — jnostolinijna czystość czc.zoj iglicy
2 — żądzy niedostępne, wiecznie płodne łono
3 — pogodna opoka, zielenią szaloną

świadcząca o osobie jednej, a trójlicej.
4 _  srebrzysty zamek, strzegący skarbnicy.

g:djz«io chłodną kwintesencją głodne ibogi 
płoną

5 — to czarnej kąpieli przepaściste grono 
7 — miecz płomienisty płowwch krółwwicy... 

i t. d...
Albo taki dziwaczny my wek z konglomera­

tu  reflekeyj Jana  Ułatowskiego pt, „Fragm ent ’ 
Listu":

„O Wiśle myślę ze ściśniętem sercem. Szu­
kam  jej na. m ap ie ' 'nie na każdej znaleźć ją  
można) w taki sposób, jakby z poaa łueki tej 
nazwy ukazać eię miała cam a/ml nie rzeczywi­
stość (wspomnień...

...Naprzód Wisła jest ochłapem miejsca 
i czasu, rzuconym niemrawemu szkrabowi jak 
gdyby przypadkiem: zaschły badyl przy drodze, 
jak tyle innych. Lecz kiedy już wszynitkiemi ła­
pami przylgną! do pręta 1 kierunek jego rośnię- 
cia a swojej drogi zroz*umia.ł. nagle badyl unosi 
się w powietrze i czyni złośliwy zannęt, Trrzeba 
urodzić skrzydła, żoby z tej opresji wyjść 
cało..."

Ale i wśród tych tajemniczych mądrości jpo- 
et y Ok o - es say1 s tyc znych, trafiają sie ładne, cie­
kawe tematem i ujęciom wieinzc. Trzeba przy­
znać. że większość z nich napisały m ło d e  adept 
ki literatury... Czy to nie dziwne, że kobiety pi­
szą o wiele prościej, bardziej jasno, ujmująco, 
że miło czytać ich utwory, podczas gdy ela­
boraty mężczyzn wywołują nieokreślone wra­
żenie...

Ja k  mol ody j ca jóst. ..Piosenka' 1 Haliny Bro­
dowskiej, reprezentującej typowo kobiecą li­
rykę:
Zaśpiewała w drobirolistnym lesie,
orosiła jasny wloe,
wiSkroś łaszczymy rąk jutrzenki

rozdzierała wikiankl 
i nucili triepotliwie w głos 
u plątać i w brzozowe przyciesie 
ona i kos.

Zatańczyła po wystygłych polach, 
pajęczynv rozwiała na spłowiałe ścierraska, 
rozwijała się w smugach, rozplatała po dołach 
niedaleka, niebliska,
czarnym kluczem po niebie rozpisała twe loty, 
zapomniała nazwiska 
nazwała się tęsknotą.

Na wyróżnienie zasługuje „Janirozowy 
Chrystus" Bronisława Przyłuskiego:
Przyszedł Jamroz do krzyża co pod ‘brzeziną stoi, 
ręce z lasu wyoiągal, oczy Chrystusem poił

. . .  żeś ud Inny z nad bisu, żeń się tak  wyonsozył 
jr.kbyś d b it-a  nie y m m ię tó ł i Jam roza zahaczył;

. . .  i płakał, że go teraz nie poznał Pan nad Peny 
przez niego piłowany, przez niego malowa/ny.

Klub Literacki urządził niedawno Wieczór 
autorski, na  który złożyły się recytacje i  auto- 
recytaeje utworów członków klubu. Z pośród 
14 autorów tylko Konstanty Troczyński, H. 
Brodowska, J. Popowska, Al. Janta-Połczyński. 
Slef:m Balicki j Wojciech Bąk zademonstrowaU 
wyższy poziom sztuki piaarsldej. Młody literat 
poznański, Jerzy Barwicz, w feljetanie sprawo­
zdawczym p. t. „Życie literackie Poznania’1, 
zani. w „Dzienniku Bydgoskim11, ptsai: ,,Naco 
ci młodzi lodzie męczą siabie i ałRiduw»jr mac

/
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Ś r o d a  17: św. Paschalisa.
0 * w a r  t e k  18: św. .Wenantego. 
C z w a r t e k  18: wschód słońca o godz. 4.00,

zachód o godz. 19.53.
 o------

KONFISKATA „GŁOSU NARODU4’. Wczo 
ta jszy  numer „Głosu Narodu” uległ konfiskacie 
z powodu tytułu nad artykułem, donoszącym 
o krwawem zajściu, jakie się wydarzyło 
w Brz-ozowie, w Małopołsce Wschodniej.

TYDZIEŃ LOTNICZY W KRAKOWIE. Bi- 
'żacy tydzień upływa w naszem mieście pod 
znakiem LOPPhi. Nad wieczorem w rozmai 
tych punktach Krakowa grają orkiestry woj­
skowe i szkolne; przez cały tydzień odbywa 
się zbiórka na cclc LOPPui. Dziś wo środo od­
będzie się o godz. 17-tej efektowny pokaz na­
padu lotniezo-gazc-wego na targowicy u wy­
lotu ul. Długiej wraz z pokazem komór gazo­
wych i kąpieliska dcziperytowrgo. Objaśnienia 
podawane bod;} przez megafony. — Codziennie 
oglądać można -'ciekawą wystawę lotniczo-ga- 
zową, która mieści się w pawilonie sportowym 
w parku dr. Jordana. W przyszłą niedzielę 
będa mieli Krakowianie emocjonujące widowi­
sko na lotnisku w Rakowicach, gdzie ujrzą 
wielkie popisy lotniczo-akrol-atyczue i gdzie 
będą, mieli sposobność za 8 złotych odbyć lot 
ponad miastem samolotem pasażerskim, przed­
sprzedaż biletów na loty pasażerskie odbywa 
się w „Orbisie”. ..Locie/1 i w firmie A. Jaw or­
ski. Tam są również do nabycia bilety wstępu 
na  lotnisko (po fj»), 50 i 80 groszy!. Specjalne 
autobusy przewozie będą publiczność z Małego 
Rynku na lotnisko już cal godz. 12.80 w po­
łudnie w przyszłą niedzielę.

DZIECI INWALIDÓW NA KOLONJE LET 
NIE DO RABKI. Krak. Zarząd Zw. Inwalidów 
Wojennych ma zamiar wysiać dzieci inwali­
dów na kolonje letnie do Rabki i na póikolo- 
njc w Krakowie. Celem jak najszybszego prze­
prowadzenia tej akcji, Zarząd Związku Inwali­
dów przeprowadza codziennie rejestracje dzie­
ci inwalidów w lokalu swym przy ul. św. F i­
lipa 25. od godz. 9— 1 i od 10—19-te.j. w so­
botę zaś od godz. !)—2-giej, do dnia 31 utaja 
b. r. Rodzice i opiekunowie, którzy gragnn 
skorzystać z tej akeji. zechcą dzieci swoje jak 
najwcześniej przyprowadzać do tej rejestracji.

PRZYWÓZ TOWARÓW Z ZAGRANICY. 
Izba przemysłowo-handlowa w Krakowie przy­
pomina importerem korzeni, olejów, nasion 
oleistych, skó r  futrzanych surowych, Korków, 
kalafonji. oraz minerałów, zawierających bor. 
że w Izbie otrzymać mogą, w godzinach urzę­
dowych szczegółowe informacjo, tyczące się 
formalności, jakie związane są obecnie z przy­
wozem wvmienionvch towarów.

NA WCZORAJSZYM TARGU płacono na­
stępujące ceny: mleko niczbierane 1 litr -0 
22 gr:'śm ietanka 50—fil) gr; śmietana 1—1.20 
zl; ser 'zwueznjny 1 kg. 00—S0 gr; masło de­
serowo h 3.40—8.60- zł: zwyczajne 2.80—3 -zł; 
jaja świeże sztuka G—7 gr; jabłka krojone 
X kg. 0.80—1.G0 zl; ziemniaki !■— 8 gry burak' 
ćwikłowe stare 18—20 gr; marchew stara 25— 
30 gr: cebula stara krajowa 18—20 gr; nowa 
15—20 gr: pietruszka stara 15—20 gr; rom- 
barbar 25—35 gr; selery stare 25—30 gr: 
włoszczyzna świeża 20—25 gr: kury sztuka 
3— 1 zl: kurczęta para 250—5 zl: kaczki sztu­
ka  3— 1 zl: gęsi 4—fi zł: indyki 10—In zl; 
indyczki fi— 8 zl: chleb żytni jasny 05% prze­
miału 1 kg. 3G gr; ciemny t. zw. morawski 
29 gr.

Pociąg w „Nieznane64.
ATRAKC.YJNA FODRÓŻ Z NIEWIADOMYM CELEM ODBĘDZIE SIĘ 25 B. M.

Krakowska Dyrekcja Kolejowa organizuje 
ciekawą imprezę, która zapewne cieszyć się 
będzie widkiem powodzeniem wśród szerokich 
warstw społeczeństwa. Otóż 25 maja b. r., t. i. 
w dzień V\ nicbowsfą,pienia Fańskiego, wyru­
szy z Krakowa pociąg w ..Nieznane11. Koszta 
przejazdu tam i z powrotom wyniosą wraz 
z podwieczorkiem — 3.50 zl. ed osoby.'Odjazd 
z Krakowa nastąpi o godz. 13.35, powrót do

Krakowa, o godz. 22.00
Podobne pociągi ..o niewiadomym celu’ 

cioszą, się zagranicą olbrzymieli) powodzeniem. 
Niska cena przejazdu, dogodna pora i — co 
najważniejsze — miły niepokój, dokąd nas po­
ciąg zawiyzio, niezawodnie skłonią, wielu Kra­
kowian do wzięcia udziału w tej przyjemnej 
wycieczce. Bilety są już do nabycia w biurze 
podróży „Orbis71 — Rynek główny.

Cztery obrazy Pittoni epo w kościele Wariackim.

kobrycznemi tematami, kiedy już samo życie, 
coraz mniej urocze — cne nastraja zbyt opty­
mistycznie. Czyżby i poezja miała zniechęcać 
do życia? Więcej słońca — poeci! — Oto hasło, 
które powinno odbić się głośnem echem w du­
szy Młodego Poznania Literackiego, dążącego 
do wyjścia z marazmu i odrodzenia życia lite 
rackiego stolicy Wielkopolski'1.

Wierzymy7 w bliskie odrodzenie życia lite- j 
rackiego Poznania. W święcie studenckim ,; 
v,’ redakcjach czasopism, ukrywa się w cic-j 
niu — kilka utalentowanych jednostek, której 
rokują jak najlepsze nadzieje. Wiec np. Jur! 
Leżeński, autor niezwykło popularnych gawęd > 
B rata Cezarego, wygładzanych w Radjo po- 
zmańskiein, a pisanych wspaniałym, bogatymi j 
stylem. Więc Wielkopolanin Jerzy Barwioz. 
wiec Juljusz Znaniecki, który marnuje swójj 
talent w szkole A. M. Swinarskiegn;  ̂więc 
umiej znani, skupieni dokoła psina regional­
nego ..Wici Wielkopolskie11. . .

Jak widać z powyższego przeglądu, ruch 
literacki "stolicy kultury wielkopolskiej nie wy­
gląda zbyt imponująco i dopiero przyszłość 
może przynieść zmianę na lepsze. Pocieszają- j 
cym jest fakt, -że w stosunku cło mizerniej te- 
raźnie,jbzości wzbudził się zdrowy duch kryty­
cyzmu wśród samych Wielkopolan, czego do-, 
wodom są, cytowano powyżej uwagi ..Dziennika 
.Bydgoskiego”. Ze swrnj strony dodać musimy, 
że im większy będzie ten duch krytycyzmu, 
tern lepsze będą w przyszłości efekty.

Jes. i

Na ostatniem posiedzeniu Komisji Historji 
Sztuki Pol. Akademji Umiej, przedstawił Dr. 
Zbigniew Bocheński referat p. t. „Obrazy Giam- 
batt 'Sty Pittcniego (1687—1767) w kościele
Mariackim w Krakowie".

Jodynom zimnem dotychczas dziełem Pitto- 
niego w kościele Marjackim był obraz „Zwia­
stowania11 — oznaczony podpisem tego mala­
rza. Badaniu referenta ustalają jednak, że ko 
ścićl Marjacki posiada jeszcze cztery obrazy. 
FiUoniego, który w plejadzie artystów wenec-j 
kich NYIU wieku zajmuje dość znaczne stano- j 
wisko. Obrazy tc sprowadził — jak wszystko 
na, to wskazuje — ks. Jacek LOpacki, piasta-! 
jacy godność aro/prezbitera w latach 1723— ' 
1761. 8ą tu malowidła, tkwiące we wsrpólczee- 
nych ołtarzach 7. czarnego marmuru, stojących 
przy filarach, które rozdzielają nawę główną 
od naw bocznych. Obrazy te przedstawiają: 
Męczeństwo śvv. Sebasłjar.a, Pokłon Trzech Krp 
łów, Madonnę z Dzieciątkiem ukazującą się św. 
Filipowi Nereuszowi, oraz św. Magdalenę. Zwra­
cają, ono uwagę wysoką wartością artystyczną. 
Bod względem faktury, kompozycji i kolorytu 
wiążą się one najściślej ze znanemi litworami 
Pitfoniego. znajda,jącem; się we Wenecji O.Zwia 
istownmic11 w Galerii Akademji), Brescji („Po- 
kłnir Trzech Królów11 i ..św. Karol BoTCmeusz” 
w kościele 88. Nazario e Celsol i w Parmie 
(„św. Magdalena11 w Galerji Król.!, a powstały 
przypuszczalnie w czterdziestych latach 18 stu ­
lecia. IV okresie tym bowiem uległ Pittoni pew­
nym wpływom wielkiego talentu Tiepola. co 
też zaznaczyło się w obrazach krakowskich. 
Obrazy te wzbogacają znacznie znauą dotych­
czas spuściznę weneckiego artysty, a zarazom 

- śmiało to można powiedzieć — należą do 
najlepszych dziel włoskiego ..Set.tecenta11; znaj­
dujących się w Polsce. W szczególności zaś

..Zwiastowanie" zajmuje wśród nich pierwsze 
miejsce.

* * *
Ciekawy również referat wygłosił dr. Jerzy 

Szabłowski p. t. „Przyczynki do ikonografji 
śmierci w malarstwie polskiem XVII wieku’1.

Do najciekawszych, pod względom7 ikono 
graficznym, przedstawień śmierci w- polskiem 
malarstwie barokowrm zaliczyć należy: „Kojo 
śmierci11 w7 klasztorze OO. Augustjanów w Kra 
kowie, oraz ..Alegorję znikoiności11 w kościele 
farnym w Krośnie. Obraz augustiański przed 
stawia, koło, w którego szprychy wplecione są 
czaszki przedstawicieli różnych stanów i god­
ności ziemskich. Liczne napisy na tein kole 
wskazują na Klikom ość życia i nieuchronność 
Sądu Ostatecznego. Koło otaczają różne alego­
rie. symbole i napisy, skierowując myśl ku 
śmierci. Obraz augustiański, o wybitnej dąiżno- 
ści dydaktycznio-moTalizującej. nic jest dzie­
łem oryginakiem, lecz swobodnem naśladowni­
ctwem włoskiego drzeworytu z roku 1588, wy­
konanego przez Andrzeja And-rca,niego według 
pomysłu Jana. Fortuny, złotnika sieneńskiego. 
— Tę samą ideo znikoiności wyobraża również 
obmz krośnieński, lecz w sposób odmienny. O- 
braz ten, jirzcylistawiający rozkładające się 
zwłoki ludzkie ov połączeniu ze sceną Sądu 
Ostatecznego, wykazuje wyraźne cechy po­
krewne 7, obrazem Sądu Ostatecznego z roku 
1fi57 w kościele par.af.jalnym w Przytkowieach. 
W obrazie przytkowiickim jednak miejsce roz­
kładających sio zwłok, zajmuje piekło. Oba 
obrazy oparły się na jakimś wspólnym wzorze, 
przyczem w obrazie krośnieńskim wzór ten 
uległ modyfikacji przez wprowadzenie rozkła­
dających się zwłok, motywu, stanowiącego czę­
sto samoistny temat, obrazów (np. obraz z klasz 
toru PP. Wizytek w Krakowie).

B i a ł e z e b y r C h lo r o d o n t
z srrm c.nm  i» *z"ia m i łj ł r . ir  ir»-M-: 1

soboty d. 13 bm.w kinoteatrze „ S  Z  T  U  K  A “
Nafnoa/szy znakomity p rznbój!

Przepiękny romans o fascynującej intrydze, 
ceten napięcia i sensacji. — Życie wśród nie­
bezpieczeństw. — Hazard. — Szpiegostwo: — 

„W ielka miłość mocnego mężczyzny. — Główne 
role kreują chlubnie zna- L „ r n n SJ n r  I P U 

ni i popularni artyści ■'** **" m U I • G J
Onimou Toai'lo ł&artlPI’ Rayfpr Fi,m ten P°d względem oryginalności i skompllkowa. Uli li W a j iCfll łu Haf lici DflAHJI nej fabuły — bije najciekawsze powieści detektywiesne

ROZPRAWA PRZECIW OSK. ANDRZE­
JOWI SARNIE toczy się w dalszym ciągu. 
W dniach najbliższych odbędzie się wizja lo­
kalna, na miejscu zbrodni w Juszczynie. — 
W dniu wczorajszym przesłuchiwano w dal­
szym ciągu świadków.

’ EKSPLOZJA POCISKU. Wczoraj przytrafił 
się Jakóbowi Sobolowi, lat 41, kierownikowi 
miejskiego zakładu wywozu śmieci tragiczny 
wypadek. Przechodząc obok toru w Dębnikach, 
zauważył Soból jakiś okrągły przedmiot, wiel­
kości cytryny. Nie wiele myśląc, kopnął w ku­
lę. która uderzając o szynę, eksplodowała. 
Odłamki pocisku poraniły dotkliwie Sobola na I 
twarzy, rekach i nogach, przewieziono go do 1 
szpitala św. Łazarza na oddział chirurgicz.ny.

PRZED SKARGA KASACYJNĄ CO D O ? 
WYROKU NA GORGONOWĄ. W sobotę wie­
czorem został na ręce adw. dr. Woźuiialkowakk- 
go doręczony wyrok na Ritę Gorgonową na pi­
śmie. ,W związku z tein przybył do Krakowa 
moc. Eltkbgor z Warszawy, by przygotować J 
skargo kasacyjną,, która musi być wniesiona  ̂
do Sądu w przeciągu 7-miu dni od wręczenia; 
wyroku. Protokół rozprawy7 o.sk. Gorgnnowej • 
obejmuje 550 stron maszynowego druhu.

KOMU SKRADZIONO BAL MATERJI? 
Dnia 15 b. m. około godz. 15.80 posterunkowy 
P. P. przechodząc ulicą Kątową zauważył oso­
bnika niosącego bal materii granatowej, długo­
ści 44 mt.r.. którą, na widok posterunkowego P. 
P. porzucił. Bal ten pochodzący z kradzieży7 na; 
szkodę nieznanego właściciela zdeponowano w 
Ył. Komkarjacie P. P. na dworcu kolejowym.

MOTOCYKLEM WJECHAŁ NA AUTO. O- 
mfgdaj w południe Dawid Kupfennan, urzędnik 

rywatny, zam. w Trzebini, jadąc, motocyklem 
d, św. Tomasza najechał na przejeżdżającą uh 
Floriańską autodoreżkę prowadzącą przez Mo­
skal ewicza. wskutek czego tak aulo dorożka jak 
i motocykl zostały uszkodzone. Wypadku w 
ludziach nie było.

POTRĄCONY PRZEZ POCIĄG. Wczoraj 
w nocy J . Bartosik, la t 48. robotnik kolejowy,, 
przechodząc przez tory7 kolejowe został potrą-j 
eony przez pociąg. Upadając doznał potłucze­
nia ust, nosa, prawej nogi i ręki. Lekarz wezwą 
nego pogotowia ratunkowego po udzieleniu 
mu pierwszej pomocy pozostawił go opiece do­
mowej.

ZAWIADOMIENIA ł KOMUNIKATY,
Z POLSKIEJ AKADEMJI UMIEJĘTNOŚCI.

Na posiedzeniu Wydz. lekarskiego Akademji w 
dn. 15 lun. przedstawione zostały prace prof. 
Stefko z Moskwy "z zaikvesu nauki o gruźlicy, 
p. Jakimowicza z zakresu neuroloigji. p. Gwoź­
dzia % zakresu chemji fizjologiezue.j i p. Pel­
czara z zakresu patologji.

POSIEDZENIE WYDZ. HIST.-FILOZOFICZ- 
NEGO Polisk. Akademji Um. odbędzie się 22 
bm. o godz. 6-ej.

WPROWADZENIE RUCHU TELEFONICZ­
NEGO Z PALESTYNĄ. Z dniem 1 m aja b. r. 
został wprowadzony ruch telefoniczny między 
Polską I Palestyną. via Borlin-radjo Oairo lub 
via Beriin-Londyn-radjo Cairo. Opłata za trzy- 
nrinutową rozmowę zwykła, między Polską i 
Palestyną wynosi 190 zł. 8U gr. i za każdą dal 
szą minutę lub cześć tejże % powyższej stawki. 
Ruch telefoniczny z Palestyną, odbywa się w 
godzinach od 8 do 12 oraz od 17 do 19 według] 
czasu środkowo-europejskiego.

■»

REPERTUAR TEATRU SŁOWACKIEGO.
Środa 17. Y. „Pocałunek przed lustrem '-.
Czwartek: „Pocałunek przed lustrem’-.

REPERTUAR KINOTEATRÓW

ŚWIT; ..Eskadra śmierci11.
WANDA: Mężczyźni u- jej życiu (Jean Craw- 

ford).
APOLLO: „Esktaza11 (Hedy Kieslc-r).

Pazia do zębów, używana przez miliony ludzi natf 
catym świecie. Pierwszorzędna w działaniu, osz- )' 

czędna w użyciu.

SZTUKA: ,.W służbie śledczej'1 (Karcn
Morle.y).

UCIECHA; Pod Twą Obronę (M. Bogda 1
Brodzisz).

ADRIA: „Czemps11 (Walla-ce Berry).
BAGATELA: ..100 metrów miłości*1 (Dym­

szo. Pogorzelska!;
ATLANTIC. Dr. Jekkyl i Mr. Hyde.
SŁONCE: „Kabirja-1 (według powieści Ga- 

brjela D. Anmmzio).

Z TEATRU MIEJSKIEGO IM. J. SŁOWA­
CKIEGO. Dziś w środę i jutro w czwartek wie­
czorem, na przedstawieniach po cenach zniżo­
nych, powtórzenie sensacyjnej sztuki W ładysła­
wa FoJora ..Pocałunek przed lustrem11 w opra­
cowaniu seenieznem Józefa Karbowskiego. Emo 
oj omija ca troić sztuki o silnych afektach dra- 
scenie. Na pierwszy występ mistrza Ludwika 
inatycznych przykuwa uwagę widza przez cały 
czas przedstawiania, to  też ostatnia nowość 
repertuaru naszej sceny od dnia premjcry zdo- 
'yia, wielkie powodzenie.

GOŚCINNE WYSTĘPY LUDWIKA SOL­
SKIEGO. Genjalny artysta  i relżyser sceny pol­
skiej Ludwik Solski w przyszłym tygodniu roz­
poczyna gościnne występy na krakowskiej 
Solskiego zostanie wznowiona komedja Molie­
ra ..Skąpice11 z genjalną kreacją znakomitego 
gościa w7 roli tytułowej.

NIEDZIELNE POPOŁUDNIOWE PRZED­
STAWIENIE KOMEDJI „DZIESIĘCIORO11. — 
W najbliższą, niedzielę, na popoludniowem 
przedstawieniu, po cenach zniżonych, ukaże się 
wznowienie świetnej komedji popularnego au­
tora Józefa Wiśniowskiego p. t,. .(Dzicpięcioro” , 
u opracowaniu scenicz/nem Józefa Karbowskie- 
£0.

„LUNATYCZKA’1 opera W. Bellinbego, k tó ­
ra na premjerze w dniu 15 bm. odniosła suk­
ces artystyczny, powtórzona zostanie dopiero 
zkońeem czerwca br. a to z powodu wyjazdu 
na tournee do Czechosłowacji p. Ady Sari, wy­
konawczyni popisowej partji tytułowej.

NORA NEY I EUG. BODO' W „BAGATE­
LI11. Dnia 23 bm. rozpoczyna- S-dnicwe wystę­
py gościnne królewska para polskiego ekranu 
Nora Ney i Eugenjusz Bodo przy współudzia­
le reżysera W. Biegańskiego i znakomitego 
artysty stołecznego Wład. Grabowskiego, 
w sensacyjnej sztuce amerykańskiej R. Niewia 
rcwicza p. t. ..Ludzie na sprzedaż11.

Święto Pracy Kolei Przysposobienia 
Wciskowego w woj. krskowskiem.
Na terenie woj. Krakowskiego i śląska C'e 

szyńskiego wypadło Święto Pracy Kol. Przysp. 
Wojsk, bardzo okazale i obchodzono j,e w ub. 
niedzielę w7 następujących Ogniskach: Bielsko, 
Chabówka, Rzeszów, Jaworzno, Żywiec, Trze­
binia," Wieliczka; Dziedzice; Limanowa; Mszana 
Dolna, Szczucin, Goleszów, Jasło, Szczakowa, 
Oświęcim: Tarnów; Nowy Sącz; Kraków; Kra­
ków,-Pluszów; Muszyna: Zagórzany; Chrzanów, 
Zebrzydowice; Sucha, Dębica, Chybie; Sanok; 
Stróże; Wadowice, Cieszyn-, Kamionka Wielka. 
Uroczystości Święta Pracy poprzedziły Msze 
św.. poozein nastąpiły uroczyste poświęcenia 
i oddanie do użytku wykonanych objek-tów, 
jak  otwarcia świetlic, terenów sportowych, 
wybudowanych stadjonów7, chodników, skwe­
rów, kortów7 tenisowych, przystań wioślarskich, 
strzelnic małokalibrowych, przyczółków mosto­
wych i t. d. — Po defiladzie Oddziałów pod 
bronią, odbyły się akadcmje w szeregu Ogni­
skach. — Po południu odbyły się festyny, 
względnie zabawy ludowe. — Podkreślić nale­
ży udział reprezentantów władz wojskowych, 
cywilnych i samorządowych, oraz delegacyj 
licznych oiganizacyj. Prace wykonane przez 
Kapewdaków zostały uskutecznione w godzi­
nach wolnych od pracy.

O dczyty .
„Portret historyczny Kazimierza Wielkie­

go11 — odczyt prof. ,T. Dąbrowskiego, odbędzie 
sio na Walnem Zgromadzeniu Tow. Miłośników 
Historii i Zabytków Krakowa, w piątek 19 
b. m. o godz. 18-tej. w sali odczytowej Mu­
zeum Przemysłowego, Smoleńsk 9. — Goście 
mile widziani.

„Mosiądze i ich zastosowanie11. Odczyt dr. 
iirż. Wł. Loski ewicza odbędzie się 18 bm. (czwar 
tek! w sali Muzeum Przenm. przy ul. Smoleńsk 
9. Początek o godiz. 19-tej; po odczycie dysku­
sja. W stęp wolny.

„Rozszerzający się świat Einsteina, Abbć 
Lemaitre;a i Eddingtona11. Odczyt po pow. ty ­
tułom wygłosi prof. U. J. dr. A. Rosenblntt w 
ez-wartek 18 bm. o godz. 18 w sali wykładowej 
Instytutu matematycznego (ul. Gołębia. 20, II. 
piętro).

/
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ita na fundusz pracy z Emerytur 
i zaopatrzeń.

Wr mj sf itótawv o Funduszu Pracy z dnia 
16 m arca 1933 ogłoszonej w dzienniku ustaw 
Pzplśtej Nr. 22 z 31 marca 193-3 par. 163. mają 
również osoby, pobierające emerytury, rem y 
i zaopatrzenia ze Skarbu Państwa oplacóe od 
1 kwietnia b. r. począwszy 1 proc. pobranego 
całkowitego zaopatrzenia, o ile zaopatrzenie 
to przekracza 59 zł. miesięcznic.

Gdy ogłoszenia powyższej ustawy w dzien­
niku ustaw  nastąpiło w tym czasie, iż ściąga­
nie 1 proc. opłaty na Fundusz Trący <M 1-go 
1 wietnia b, r. okazało sio ze wzglądów tech­
nicznych' nic wykonalne, Izba Skarbowa we 
Lwowie była zmuszoną, zarządzić ściągnięcie 
zapadłych rat tej opłaty za miesiące kwiecień, 
mai i czerw,lec bJ r. jednorazowa, .ti. 3 proc. 
całkowitego zaopatrzenia przy wypłacie emery­
tu r i zaopatrzeń za miesiąc czerwiec i . r.

Od 1 lipca b. r. na rzecz Funduszu Pracy 
będzie potrącony 1 proc. onłkowitego zaopa 
trzeaia emen lałnego.

Wierzytelności rolnicze flreeitóebwrstw 
handlowych.

Izba przemysłow'o-handlow-a w Krakowie 11- 
prasza właścicieli przedsiębiorstw' handlowych, 
posiadających poważniejsze wierzytelności roi 
nicze o zgłoszenie icli w Izbie, celem przedło­
żenia Pankowi akccptacyjnemu. Odnośny wy­
kaz — poza dokładnem brzmieniem firmy — 
powinien zawierać łączną, .sumę wierzyłelmości 
rolniczych według obecnego stanu, z podziałem 
na, trzy grupy: a) wierzytelności plynnychJFb) 
wierzytelności poczytywanych przez wierzycie­
la za stracone i c) pozostałych’. Zgłaszać nateż.y 
ty lko  łączno etany bez specyfikacji. Przedsię­
biorstwa przemysłowe zostaną, wezwane do 
składania wykazów wierzytelności rolńczych w 
późniejszym terminie.

Otwarcie wystawy chicagowskie 
przyspieszone.

Otwarcie wystawy w Chicago, które miało 
się odbyć dn. 1 czerwca, zostało przyspieszone 
i odbędzie się dn. 27 maja, a to  celem umożli 
wienia prezydentowi Ruoseweltowi, któremu 
prraca nie pozwala przybyć do Chicago ma 1 
czerwca, zjawienie się na uroczystem otwarciu 
wystawy.

W związku z otwarciem wystawy chicagow­
skiej, Syndykat Emigracyjny zaleca osobom, 
zamierzającym udać się w charakterze tury­
stów dla zwiedzenia, wystawy, aby, przed przy­
stąpieniem do wyrobienia paszportu zagranicz­
nego i innych dokumentów podroży, zgtosiłi się 
do Centrali Syndykatu Emigracyjnego w War 
tszawie {Niecała 7) lub do Oddziałów i A gen 
tu r Syndykatu na prowincji, gdzie otrzymają 
wyczerpujące informacje o ewentualnej możno­
ści uzyskania turystycznej amerykańskiej wizy 
oiraz o sposobie wyrobienia dokumentów podró­
ży.

Biura, Syndykatu Emigracyjnego posiadają- 
cenniki k a rt ofertow ych i wycieczek poszcze­
gólnych Towarzystw Okrętowych, organizują­
cych wycieczki oraz dokładne rozkłady jazdy' 
okrętów.

I OzfS s co d z ie n n ie W A N D A
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1'ilm z. życia naszego roztańczonego młodego pokolenia. — Arcydzieło najsubtelniejszej sztuki 
4 o iiieh' w»łym rozmachu gry i inscenizacji

M ĘŻCZYŹN I W JEJ ŻYCIU
Wielki współczesny dramat młodego pokolenia. — Dzieje kobiety która sianęła przed zagad­

nieniem: więzienie czy hańbiące reputacje. — W7 ro lach  głównych:

Jo iii Crawford f t la j ls t t ó ,  Roasrt M o i ń w y ,  Lewis Stone
RewelaSłjna treść, piękność,.,czar. artyzm stojący na wyżynie niedoici jnionej doikonaioścb 

czynią z filmu tego największy obraz s-sub.... 
i ouadto w programie najnowszy tygodnik Fosa. Pocz. przed, o g. S  7, 910 w niedz. o 3 popoł
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olbrzymi steror iec amerykański został uruchomiony i w czasie pierwszego przelotu wykazał
dużą .sprawność.
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Giełdowe ceni zboża
Na giełdzie zbożowej w Krakowie notówan o 

wozoTaj następujące ceny: Pszenica dworska
czerw, stand. 3-1.50—35; targowa stand. 30.50— 
31; dworska- czerw. 74/75 kg. 30.50—37; Żyto 
dworskie stand. 18.50— 19; targowe stand. 18.25 
18.50; Owies dworski stand. 13.50-^-11; targ. 
stand. 13—13.50; Jęczmień na kropy stand.
15.50—1 6 ;-Kukurudza. kraj. 21—22: cnnęuan- 
tino rum. 2.5—26; koński ząb (Natal) 35—36; 
Fro&O 17—17.50; Groch W iktorja 31—33; zwy­
kły  jadalny 27—29; polny pastewny 20—21; 
peluszka 16— 1.7; polny do siewu 21—23; Fa- 
t-ola cultr. biała (Jasiek) -12— 16; biała 20—21; 
Wactóel 19—20; mieszana kolorowa 17—1S; 
Bobik siewny 14—15; pastewny 13—14, Wyka 
ciemna 11.50— 12; szara 11—11.50; Lubin żółty
11.50—12; do siewu 12— 12.50; niebieski 10— 
10.50; do siewu 10.50—11; Sieno słódkie 6.50— 
7; średnie 6—6.50; kwaśne 4.50—5: Koniczyna 
pastewna 7.50—8.50; Sienna długa L 50--5; mie- 

„rzwa luzem 4—4,25; prasowana 4.75—3: Kmi­
nek holenderski 160—165: Koniczyna nasienna 
czerw, atest 110— 115; surowa czerwona 75--85 
Seradeiia czyszczona po 2-nie 14—1-1.50; rlv- 
mo-fcka targowa! .20—22: Haka pszenna okr. 
Krak.: grysik pszenny 61—66; grysikor.a- 60-- 
62; 45'%**61—62; 60% poznańska 53—55.50; 
Mąka żytnia okr. Krak.: I. gat. 0—65% 30.50— 
30.75; II gat, sitkowa 19—19.50; razowa 24— 
24.50; Mąka żj tnia okr. Poznań.: I gat, 0—65 %
30.50—30.75: Graham pezenny 44— 15: Otręby 
Żytnie 9—9.50; Otręby pszenne 8.75—9.25: Mą­
ka- czerwona z workiem 11.75—12; Pęcak fa- 
bryc-zn”  z workiem 27—28;' Pęcak chłopski bez 
worka 22—23; Siekanka jęczm. fabryczna z wer

Obecne zbliżenie .gospodarcze i polityczne 
między Polską a Sowietami zasadniczo stwa­
rza możliwości zwiększenia polskiego eksportu 
do Sowietów'. Zakres tego eksportu pod Wzglę­
dem artykułów ostatnio się rozszerza. Podćzńś 
gdy dotąd był to prawie wyłącznie eksport in­
westycyjny, to obecnie wchodzi w grp szereg 
artykułów- konsumcyjnyeh, jak manufaktura,- 
a  nawet artykuły hodowlane, jak mięso i tłusz 
cze, w których to artykułach już odbyły się 
próbne transporty, następnie nasiona buracza­
ne, których Sowiety zakupiły w Polsce za 
70.060 dolarów7, a mają zamiar podobno zaku­
pić jeszcze prawie drugie tyle, skóry pode- 
szwiane, w którym to artykule również w o - 
statnich czasach została zawarta poważniejsza 
tranzakejn i t. d.

W związku z pobytem w Polsce wycieczki 
przedstawicieli świata przemysłowego sowiec­
kiego, której celem było m. in. zbadanie możF- 
waśni przestawienia sij?V Sowietów w różnego 
rodzaju zakupach na rynek polski w wyższej!' 
mierze, niż dotąd, trzeba sobie zdać sprawę, 
że wyzyskanie tych możliwości zależeć ł>eclzie 
w pierws-zym rzędzie od wymagań Sowietów 
w dziedzinie kredytowej. O ile bowiem Sowiety 
7<a swój eksport żądają zawsze lub prawte zaw 
szó zapłaty w gotówce, o tyle same chcą ku­
rsować łylko na kredyt wynoszący przy arty-! 
kułach inwestycyjnych lii: roku do 2 lat lub 
dłużej. W  arlykulaeh konsu-mcyjnych terminy 
są krótszp, ale ze względu na nasze hardz.o 
ograniczone możliwości kredytowania, jeszcze 
za długie. Coprawda w ostatnich czasach So­

wiety. jak ,gdyby zaczynały się w wyższym 
,śtopniu liczyć 7. t-em żc Polska nic może eks­
portow ać kapitałów i że wskutek t..-go pod 
względem warunków kredytów yck musi być 
żralctowana łagodniej od zasóbniejszych do­
stawców z innych państw. Gnaranc-ja państwo 
wa dla eksportu do Sowietów jest, ograniczoną 
do siinn 60.0C0.900 zł. i jpst już obecnie za­
angażowana w clośŚ; dużej mierze. Możliwość7 
dyskonta wreksli sowicckic-h w naszych ban­
kach publicznych są z natury rzeczy również 
ograniczone, a poprzednie jneżlfcrfigi dyskon­
towania ty-ch weksli zagranicą, zwłaszcza 
w Niemczech (na bardzo duży procent) zanikły 
prawie zupełnie. Jomenty natury finansowej 
zatem sprawiaja, że do otwierających się teore 
tycznie nowych szans eKSponu uo Sowietów 
nie należy przywiązywać przesadnych nadr.ie: 

Pomidto ze strony przemysłu łódzkiego 
zwracają uwagę na nowopowstałe trudności 
w obrotach handlowych z Sowietami. Trndno- 
-śfti t.C wwlonJy się skutkiem zmiaD kursowych, 
jakim uległy waluty standardowe, jak funt, an­
gielski i dolar ameryKański. Poniewnż w tych 
walutach dokonywano tranzakeji kredytowych 
z Sowietami obo-cnic zawieranie takich umów 
stwarza duże ryzyko dla przemysłu polskiego. 
Kredyt, jakiego żądają Sowiety 1—2 letni, jeM 
tak długi, iż w tym okresie czasu mogą łatwo 
zajść zmiany bawlzo n korzystne dla kontra 
bontów polskich. Jest to również wzgląd bra­
ny poważnie w rachubę w pertraktaojacK to ­
czących się z przedstawicielami sowieckiego 
świata przemysłowego.

Uspokojenie na rynku w&iutowym.
Na, ryniku walutowym w Krakowie iua-sta<- 

piło widoczne uspokojenie dzięki pewnej s ta ­
bilizacji kurśu dolara. Ujawniło się ono w nie- 
wielkiem zaofiarowaniu gotówid dolarowej. 
Bank Poliskj kupowai wozora-j dolary po 7.52 
zł., sprzedawał po 7.67 zł., banki prywatne pła­
ciły 7.54 zł., sprzedawały zaś po 7.60 -7.62 zł. 
Kurs ten nie uiegał w ciągu drnia żadnym zmia­
nom. A,

Przy tendencji słabszej dŁa ian ta  a silniej­
szej dla dolara notowano we wtorek na, gieł­
dzie londyńskiej funta po 3.93 i 3/4 w stosun­
ku do dolara Funta angielskiego notowano w 
Zurychu 17,50, w Pa,ryżu 85.84.

Giełda Krakowska.
Kraków. (PAT; 4(A % skonwertowane Listy7 

Zfibt. n. Banku Krajowego 48. Dolar 7,52 do 
760; Londyn 30.25, 30.50; Szwajcarii 172.20, 
172.50; Berlin 205—207.

OFICJALNA GIEŁDA WALUTOWA. «
Warszawa. (PAT). Dewizy: Holaadja. 559; 

Londyn 30.37; X. Jork  7.64; telegr. 7.66; Sztok­
holm lp 6; Szwajcaria 172.25; Berlin 205- Ten­
dencja niejednolita. ■__ '

KURSY iłBL,iuACY.J.
Akcje; Bank Polaki 70 i jmóI, 71; Lilpop 10 

i trzy czuarte, 11; Węgiel bez kup. za r. 1932. 
Tendencja utrzymana.

Pożyczki: 3% budowlana 38; 4% seryjna, 
107; 107 i pól;-'5.% konwersyjna 43 i ,pól; 5 % 
kolejowa 38, 38 i pół; 5% dolarowa 48, drobne 
4S i trzy czwarte; 4% dolarowa 48 i pół, 49; 
7 % stabilizacyjna 49 i jedna ©zwarta, 48.88 
49. Listy Zaet, BGK. bez amiany. Tendencja dla 
pożycz,ćk niejednolita, dla listów słabsza.

Dolar prywatny' w Warszawie z godz. 2.3C; 
7.60 słabszy; Badk Polski płaci 7.52. Korona 
czeska pry w.: 26.50 zł. za 100 Ko.

Pożyczki polskie w N. Jorku: dolarowa 56; 
djlionowsska 65 i jedna czwarta;' etalbiLzacyjna 
56; warszawska 38.

GIEŁDA W ZURYCHU.
Zurych. (PAT). Paryż 20.38; Londyn 17.5? 

i pól, N. .Joiik 4.44; Beigja 72,12 i pół; Włocha 
26.87 i pół; Hi-sgpanja 44.20; Holand-ja 208.45: 
Berlin 119, Wiedeń 73.37; Sztokholm 90; Osio 
89; Kopenhaga 7 8 ; , P raga 15.42; Warszawa 
58.10; Białegród 7, Ateny 2.97; Konstantynopol 
2.-50; Bukareszt, 3.07; Hcisingfors 7.75.

Dalsze kurczenie się handlu zayraniGznsp.
Bilans handlowy' za, kwiecień zamyka 

się — jak wczoraj donosiliśmy — kwotą
65.588 tys. zl. po srou,io przjwimzu, a 70.516 
ty*!, zl. — wywozu. Nadwyżka czynna wyno-i 
przeto 4.928 t\ s. zl.

PrzytYÓz wzrósł nic(?o w porównaniu z mar­
cem li. r., jednak znacznie (o 13 milj. zł.) 
mniejszy niż w kwietniu ub. roku. Główne po­
zycje importu kwietniowego stanowią, przede- 
wszystkicm artykuły spożywcze, z pośród któ­
rych wzrósł import, pszenicy, ryżu. pomarańcz 
i cytryn, w io zcie tytoniu. Import herbaty, ka­
wy, -Kakao, spadł zarówno w porównaniu 
z marcem b. j.', jak i z kwietniem roku uh., 
wynosi jednak nadal dość wysoką póf.ybję 
2.311 tyts. zł.

Maszyn i aparatów sprowadzono mniej niż

kiam 27.50—2S; Siekanka jęcizm. cltłopska bez 
wońka 23- -24; Kasza tatarcizana cała 3S—4u; 
R y t typ 711 -10.85—43.50. Tendencja: spokoj­
na; dowozy m:„łe.

w marcu, a znacznie mniej niż w kwietniu ub, 
roku. Wzrósł jednak silnie import maszyn rol­
niczych, których w kwietniu sprowadzono za 
228 tys. zl., gdy w marcu za 73 tys. zł., a. 
w kwietniu ub. roku za 170 trs . zł.

W eksporcie zwraca uwagę dalsze zmniej­
szanie się jego ogólnej wartości. W kwietniu 
eksport jest o 5 milj. zł. mniejszy niż w mar­
cu. Wywieziono mniej jęczmienia, owsa, cukru 
jafl mniej bydła i trzody ehlawnyj. Wywiezio­
no znacznie mniej drzewa.

Eksport, węgla, jest o 3 milj. zl. mniejszy 
niż w m am i, n a w o z ó w  sztucznych o półtora 
mtłjona, żelaza o ntiljon, cynku o mil,jon i t. d. 
Ze w zględu na to, że ogólne rozmiary naszego 
eksportu skurczyły się do niebywale niskich 
granic, każde sto tysięcy ubytku waiut zagra­
nicznych odgrywa dużą rolę w kształtowaniu 
-się naszego bilansu handlowego i stwarza tru ­
dności, które dziś już budzą poważne zaniepo­
kojenie sfer gizspc-tlarCzYch.

 §----

R aDJO NA AUTOMOBILACH WYŚCIGC 
WYCH. W kolach francuskich automobilisiów 
rcizwalż-any jest projekt zainstalowania krótko­
falowych aparatów radjoisikrowych na wozach, 
biorących udział w wyścigach, tak, aby kie­
rowcy wozów mogli - pozostawać w kontakcie 
ze stacjami benzyno w erni, otrzymywali infor­
macje oraz orjentowali się w sytuacji na trasie 
wyścigów.

Programy stacyi radiowych.
Czwartek, dnia 18 maj? 1933 r.

Warszawa (1411.8). G. 10.00 Audycja '£& 
uczczeniu . .Dnia- Dobrej Woli; 11.40 Przegl, 
Prasy; 11.50 Kom. meteor., 11.57 Sygnał czasu, 
hejnał; 12.05 Program na dz. bież.; 12.10 Płyty; 
12.30 Kom. P. I. M.; 12.35 Poranek szkolny; 
15.10 Kom. Inst. Ekspoa-f.; 15.15 Kom. Gospo­
darczy; 15.25 Płyty; 15.35 .Przegląd czasopism 
kobiecych’1; 15.50 'Sławni skrzypkowie na pły­
tach; 16.25 E nncuski (kurs średni); 16.40 Od­
czyt z Poznania; 17.00 Odczyt; 17,55 Program 
na dz. nast.: 18.00 Muzyka lekka; 19.00 Roz­
maitości: 10.20 Kwadrans literacki; 19.35 Pras. 
Dz. Raidj.; 19.45 Audycja poświęcona twórczo­
ści Oyprjana. Norwida- 20.40 Transmisja- z tea­
tru „S 30“; 23 30 Mnzyktc tan.

Kraków (312.8). G. 10.00 Transmisja z W ar­
szawy; 11.40 Przegląd Prasy i kom. meteor.; 
11 57 Sygnał czasu, hejnał z Wcely Mariackiej, 
program na dz. bież.; 12.10 Płytv; 12.30 Trans­
misje z Warsz.; 15.25 Płyty; 15.35 Odczyt z 
Wa,rsz.; 15.50 Piyty; 16.00 Hejnał i pieśni ma­
jowe z WiPży Mar].; 16.25 Francuski z W arsz ; 
16.40 Odczyt z Poznania; 17.00 Płyty; 17.40 
Odczyt z Warsz.; 17.55 Program na dz. nast.;
18.00 Muzykla lekka; w przerwie krak. w-iadom. 
Oicż.; 19.00 „Sfezynka p(>cztował‘; 19.15 Rew- 
maitośiń, 19.20 Transmisje z Warsz.; 23.20 Mu­
zyka tan.: 24,00 Hejnał z Wieży Marj.

Katowice (408.7). G. 17.00 Recital śpiewia.- 
czy Z. Dołniickiego; 19-00 M. Mikuła Feljeton 
sporterw;-/: 19.15 Kom harceifełde.

lywów (380.7). G 15.25 Giełda zbożowa;
16.00 Pogadanka o modzie; 17.55 Program na 
dz- nast.; 18.00 Koacert solistów 19.00 Felie­
ton literacki.

Ola Pensjonatów! HestauracfJI najlepsze:
mlwzanka Nr, 2, Herbata mieszanka angielska

Ceny h u i io w n e -

Ni. J A W O R N I C K I ,  Kraków, Rynek 44.
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Japończycy idą wgłąb Chin północnych.
Londyn 16 maja. z  Pekinu donoszą o dal­

szych postępach wojsk japońskich w Chinach 
północnych. Po gwałt owa em bombardowaniu 
m iasta Tangszan posuwają sic obecnie Japoń­
czycy w kierunku Ku-yeli, gdzie Chińczycy 
skoncentrowali znaczne siły wojskowe i artyle­
rię. Szkoła amerykańska znajdująca się w Tung 
szau, polożonem 20 km. na wschód od Pekinu 
z.osłala ewakuowana do Pekinu.

Udaremniony zamach na premjera 
egipskiego.

Londyn, IG maja. Xa dworcu w Kairze a- 
reisztowa.no pewnego osobnika, który w podej­
rzany sposób usiłował się zbliżyć do premiera 
rządu egipskiego Sidky Paszy. Przy areszto­
wanym znaleziono nabity rewolwer. Oświadczył 
on, że nazywa się Mohammed Ali i chciał pre- 
mjerowi przedłożyć pewną prośbę. Policja są­
dzi, że aresztowany zamierzał dokonać na pre­
mjera zamachu.

ZAJŚCIA ANTYŻYDOWSKIE NA UNIWER­
SYTECIE W CLUJ.

Bukareszt, (PAT.) Wobec zajść, jakie miały 
łriiejsce na  wydziale medycznym w Cluj, gdzie 
grupa studentów nacjonalistycznych nie do­
puszczała na wykłady studentów-żydów, wła­
dze uniwersyteckie postanowiły zaniknąć wy­
dział medyczny uniwersytetu do końca roku 
szkolnego. Podczas zajść wczorajszych areszto­
wano 40 studentów, których wydalono z uni­
wersytetu.

MIĘDZYNARODOWA KONFERENCJA 
PRAWA LOTNICZEGO.

Rzym, (PAT.) W obecności korpusu dyplo­
matycznego oraz delegatów 43 krajów, mini­
ster lotnictwa Palbo otworzył 3-cią międzyna­
rodową konferencję prywatnego prawa aero- 
nautycznego. Na porządku dziennym obrad 
znajdują się projekty ustaw, dotyczących zaję­
cia i zabezpieczenia aparatów lotniczych oraz 
odpowiedzialności za szkody, wyrządzone na 
powierzchni ziemi przez aparaty lotnicze. Pol­
skę reprezentuje nia konferencji radca dr. Leon 
Babiński i fcpt. Zygfryd Piątkowski.

ŚLADEM SKARŻYŃSKIEGO
Dakar. (PAT) 16 maja. Samolot ..TiArc-en- 

Cicd'1 mająć na  pokładzie 7 ludzi, przeleciał 
południowy Atlantyk w 16 godzin 10 min. i 
wylądował w Dakar wczoraj o godz. 20.10.

Podnieceniewśród sanacyjnych „sfer gospodarczych"
W arszawa, 16. ó. (Tolcf. wł.)' Yiieżąoy ty-j także o coś innego, 

dzień zaczął się ciszą w polityce, pozostaje ra - t  Wobec coraz większych trudności gospodar- 
tomiast pod znakiem spraw gospodarczych, w czy oh wystąpiono z pomysłem usunięcia na 
związku ze z wołaniom przez B. B. kongresu drugi plan Lewjatana i konserwatystów sana- 
gospodarczego, który rozpocznie się w Wara za ‘ cyjnych a powołania do współpracy przedsta­
wić w czwartek j obradować będzie w Dolinie w/cieli związków7 spółdzielczych, samorządo- 
Szwajcarskiej. Głównym referentem na zjeździć wych i t. d. Z drugiej strony oczywiście toie 
gospodarczym ma być obok p. .Matuszewskiego jest na rękę podniecanie i tak znacznego za-
podsekretarz stanu Lechnicki, który prowa tzi 
■na temat kongresu rozmowy z t. zw. kolsupi 
gospodarozomi. Rozmowy zmierzają do uzgod­
nienia planów gospodarczych, jakie zakreślił b. 
premjer Prystor. Prawdopodobnie chodzi tutaj

Nowa pragmatyka dla pracowników 
ubezpieczeniowych

Zacznie obowiązywać od jesieni b r.
Warszawa 16. :>. (Telef. wł.) Komisaryczne 

władze instytucyj Ubezpieczeń społecznych 
przystąpiły do rozpatrywania opracowanego 
■przez Ministerstwo Opieki Społecznej projektu 
pragmatyki dla pracowników ubezpieczenio­
wych. Jak  słychać, opinja komisarzy wypo- 

niepokojenia zarówno w Lewjatanie jak i w ' winda się po linji dążeń Ministerstwa. Władzet i i _ __i. . . _ i......  ♦ u • » łkołach gospodarczych, wobec czego rozmowy 
prowadzić muszą do łagodzenia jednych a za­
dowolenia drugich.

-eo-

Wydawanie dekretów będzie ograniczone.

F I S H A R M O N J E
SZKOLNE

„ M a t H r T -

długość 1 m

szeroksśt 0-52 ni 
wysokoit 1.12 n  
h e k t a w e w e  

j y s l  i b  ameryk
p o  z n i ż o n e j  c e n i e  Z ł. 6 5 0 .—

poleca  S kł ad  fortepianów

W ŁAD. B O L O N S K I
K R A K Ó W ,  R Y N E K  G Ł .  3 4 .

Warszawa, IG. 5. (Telef. wł.) W Prezydium wymagają uregulowania przez dekrety. W pra- 
Kady Ministrów kontynuowane będzie w yda-jktyce liczba projektowanych dekretów7 jest 
wr.iiie dekretów z mocą ustawy. Poszczególne] przez Prezydjum Rady Ministrów znacznie redu 
ministerstwa przedłożą premjcrowi Jędrzejowi-j kowana. Dopiero po uzyskaniu zgody premiera 
czowi listę tych ustawę które według życzenia na zgłoszenie odpowiednich projektów7 dr-kre- 
miuistrów miałyby być załatwione w drcdze dc tów, ministerstwa przedłożyłyby Radzie Mini- 
kretćw7. P. premjer Jędrzc.jcwicz podda to listo, st-rów odpowiednie projekty do uchwalenia. Z 
szczegółowemu badaniu celem ustalenia, czy 1 tej procedury widać, że rząd zamierza w roku 
w jakim zakresie, sprawy, przedstawione przez | obecnym tylko 'v nieznacznym zakresie kerzy- 
neszezogćlne ministerstwa jako nagłe, istotnie Mać z pełnomocnictw.

Polscy lotnicy w locie nad Rosją.
WYLĄDOWALI W CHARKOWIE. — DALSZY LOT DO LENINGRADU.

Moskwa, (PAT.) Lotnicy polscy, biorący u-[godz. 6-ej popołudniu. Zamiarem lotników było 
dział w austriackim locie alpejskim kpt. Bajan lecieć wrprost do Leningradu, jednakże biuletyn 
i kpt. Dudziński przelecieli nad granicą sowie meteorologiczny, - wręczony im w Charkowie 
cką, pierwszy o godz. S.lń. drugi o godz. 8.33,' przewiduje złą pogodo na północy Rosji, możli- 
w-yłą,dowali zaś w Charkowie o godz. 13.30. Po I we więc. że lotnicy spędzą noc w Moskwie i 
śniadaniu i zaopatrzeniu się w benzynę, lotnicy j wystartują do Leningradu dopiero w środę ra- 
odlceieli do Moskwy, gdzie spodziewani są o no.

Jak wydalono min. Francka z Austrji?
Wiedeń. (PAT). ..N. W. Tagblatt" donosi: 

Na podstawie raportu urzędowego, przesłane­
go z Grazu, rząd związkowy postanowił wy­
dalić ministra bawarskiego dra Francka i we­
zwać go do natychmiastowego opuszczenia te- 
rytorjum Austrii.

Rozkaz wydalenia nie mógł być ministrowi 
Franckowi doręczony w Grazu, ponieważ, wy> 
jechał on automobilem w kierunku Salzburgu. 
Wobec tego policja salzburska otrzymała pole­
cenie doręczenia nakazu. Nastąpiło to o godz. 
19-tej wieczór. Minister Franek otrzymawszy 
rozkaz wydalenia, oświadczył:

— Najpierw napiję się kawy, potem wy­
jadę.

Powiedziawszy to. udał sio do kawiarni. 
Wiadomość o wydaleniu Franoka rozeszła się 
szybko po Salzburgu. Narodowi socjaliści ze­
brali się w pobliżu kawiarni i urządzili mani­
festację, domagając się cofnięcia rozkazu wy­
dalenia. Policja rozprószyła demonstrantów i 
przywróciła porządek. O godz. 13.30 minister 
Franek wyjechał z Salzburga w kierunku gTa- 
rtier bawarskiej.

Poseł niemiecki z protestem u kanclerza 
Bollfussa.

Wiedeń. (PAT). ..Politische Korrespond-enz" 
donosi, że poseł niemiecki Rieth odwiedził kan­
clerza Dollfnssa, aby z polecenia niemieckiego 
urzędu spraw zagranicznych złożyć protest z po 
wodu zajść, jakie rozegrały się na lotnisku w 
Aspern w czasie przybycia ministrów niemiec­
kich. Kanclerz DoHfnss odpowiedział, że zajmie 
w tej sprawie stanowisko dopiero wtedy, kiedy 
otrzyma wyjaśnienie, dotyczące mowy wygło­
szonej przez min. Franka w Monachjttm. ,.Politi- 
se-ho Korre»?ponde®iz“ wyjaśnia, że min. Frank 
oświadczył w Monach jum w mu wie transmito­
wanej przez radjo, że niemieccy narodowi socja 
liści pospieszą z pomocą swym towarzyszom 
austrjackim i zrobią w Austrji porządek, jeżeli 
obecny rząd austrjacki będzie nadal prześlado­
wać narodowych socjalistów. Rząd austrjacki 
złożył iz tego powodu swój protest w berlińskim 
urzędzie spraw zagranicznych.

-•o*-

Niemcy o swem odosobnieniu.
Berlin, (PAT.) Centrowa ..Germania’1 ogła­

sza artykuł obrazujący w czarnych barwach 
sytuację międzynarodową Niemiec. Dziennik 
ubolewa, że wydarzenia wewnętrzno-polityczne, 
nie zagrażające zagranicy, spowodowały tak 
wielkie nieporozumienia na terenie międzynaiO- 
dowym, że nawet najważniejsi sprzymierzeńcy 
Niemiec przeszli do oijozu francuskiego. Proces 
przebudowy wewnętrznej Rzeszy musi być jak 
najprędzej skończony i musi nastąpić stabiliza­
cja stosunków, środowa manifestacja Reichsta­
gu w uroczystej formie przypomni mocarstwom 
wersalskim, że obowiązane są rozbroić się, o 
ile nie chcą ściągnąć na siebie odpowiedzialno­
ści za naruszenie Traktatu Wersalskiego i pak­
tu ligi. Niemcy nie mogą podpisać i nigdy nie 
podpiszą nowego T raktatu Wersalskiego. Zasa­
do równouprawnienia i równego bezpieczeństwa

DOWÓDCA O. K. NA URLOPIE. Dowódca głosi w Niemczech niotylko kn-sta pruskich mi 
K. V. gen. Jerzy Narbutt-Łuczyóski rozpo­

czął wczoraj 6-tygodniowy urlop wypoczynko­
wy. Zastępstwo objął pik. dypl. Marjan Bole­
sławie*.

WALNE ZGROMADZENIE CZŁONKÓW
Tow. miłośników bistorji i zabytków Krakowa 
odbędzie się w piątek 10 -b. m. o godz. 18-tej 
w Muzeum Przemysłowem. Prof. Jan  Dąbrow­
ski wygłosi odczyt p. t. ..Portret historyczny 
Kazimierza Wielkiego”. Wstęp wolny.

 o-----

Składki złożone w Adm. „Głosu Narodu1'
Na Arcybiskupi Komitet Ratunkowy: A. W. 

r.ł. 2.—, I\s. Władysław Chrapla, Zwardoń, 
zł. 7.—.

Na kuclmię siostry Samueli; Aleksandra S. 
W dniu imienin ś. p. siostry Zofji zł. 5.—. _

litarystów. Żądanie to, wysuwane przez dele­
gację niemiecką, w Genewie, popierają grapy 
i osobistości, które w latach ubiegłych prowa- 
Izily ze zmiennem szczęściem walkę o wyzwo­
lenie Niemiec. Konferencja rozbrojeniowa nie 
może i nie powinna być rozbita ram o, że cier- 
oliwość i nadzieja Niemiec są wyczerpane 
Niemcy gotowe są. delegacji genewskiej pozo­
stawić jeszcze kilka tygodni czasu do przedy­
skutowania spornych punktów.

Kównietź wspólnik Franka dr. Elias popełnił 
samobójstw© bezzwłocznie po wypuszczeniu go 
z więzienia.

MOWA HITLERA W RADJO.
Berlin, 16. 5. Jutrzejsze ekspose Hitlera w 

Reichstagu transmitowane -będ*ro przez wszyst­
kie niemieckie stacje radjofoniczne, od godzi-

rnstytueyj ubezpic-czeniiowych muszą przesłać 
projekt niiilisterjalny organizacjom zawodo­
wym ubezpieczeniowych pracowników umysło 
wych, by związki te mogły przedstawić swe 
zdanie. W 70 dni po przesłaniu związkom te­
go projektu pragmatyka będzie mogła być O 
głoszona w drodze dekretu.

W kolach pracowników sądzą, że 'n a w e t 
przy największym pośpiechu nowa pragmatyka 
może wejść w życie najwcześniej z dniem 1 -go 
lipca. Gdyby termin ten był dotrzymany, to 
pracownicy instytueyj ubezpieczeniowych mu­
sieliby otrzymać 1 lipca trzymiesięczne wymó­
wienie dotychczasowych warunków pracy 1 pbt 
cv. IV ten sposób przepisy nowej pragmatyki 
zaczęłyby obowiązywać dopiero od jesieni.

Wyroby włókiennicze znajdą zbyt w Rosii
Warszawa, 16. 5. (Te-lef. wł.) Pozostali w 

Folsce dwaj członkowie sowieckiej misji gos­
podarczej Tamarin i Kirsow opuszczają Polskę 
dn. 18 b. m. Odbywają oni teraz konferencje i 
narady na temat transakcyj. które mają być 
zawarte już w najbliższej przyszłości. Istnieje 
możność wywozu do Rosji poważnego transpor­
tu wyrobów włókienniczych, głównie towarów 
białych w ramach płanu eksportowego Sowpol- 
torgu.

Opłaty stemplowe od świadectw
dla kierowników robót publicznych.

Marszawa, 16. 5. (Telef. wł.) Minister spraw 
wewnętrznych zawiadomił wojewodów, że po­
bierane m ają być opłaty stemplowe od świa­
dectw uprawniających do kierowania robotami 
publicznemi. Osobom, które wykażą się kwali­
fikacjami i którym udzieli się zezwolenia w 
ramiach przepisów ustawy budowlanej, muszą 
wnieść opłatę stemplową w wysokości 5 zł. 
Przy wydawaniu upoważnienia dla osób, któ­
rym udzielenie zezwolenia uzależnione jest od 
swobodnego uznania władz, opłaty mają być 
pobierane w kwocie zł. 40.

Śledztwo w sprawie zajść 
- w Brzozowie.

Lwów 16. 5. (Telef. wł.). Z Brzozowa nale- 
szły wiadomości, że na miejsce morderstwa 
przybył natychmiast sędzia śledczy Kruszel- 
nicki, który przeprowadził wstępne dochodze­
nia, poczem zwłoki zamordowanego przewie­
ziono do domu. Policja rozpoczęła pościg za 
sprawcami zamachu, których ślady miały pro­
wadzić w kierunku wsi Podlisie. Ulewny deszcz 
utrudniał zadanie.

W dniu dzisiejszym o godz. 4 po południa 
odbył się pogrzeb ś. p. J. Chudzika. Z W ar­
szawy przybył ną pogrzeb senator Siciński. 
Stan zdrowia majora Owoca, przebywającego 
w szpitalu w Sanoku, jest nadal poważny. 
\Y dniu dzisiejszym rano przybył do Brzozowa 
naczelnik wydziału śledczego we Lwowie, ko­
misarz Petry, przywożąc z sobą psa policyj­
nego.

ń. p. Jan Chudzik należał d-o wybitniej­
szych działaczy narodowych młodego pokole­
nia. Syn chłopa ze wsi Kamień w powiecie

gramofonowych i powtórzona przez wszystkie 
stacje niemieckie o godz. 20.

SOCJALISTOM ODDANO SALE KLUBOWĄ 
W REICHSTAGU.

Berlin, 16 maja. Zamknięta i policyjnie o- 
pieezębowama od czasu panowania Hitlera sala 
posiedzeń frakcji socjahio-demokratycznej 
Reichstagu została dziś na skutek interwencji 
I.oebego zwrócona frakcji. Inne biura frakcji 
soejalno-demokratycznej pozostają nadal pod o- 
pieczętowanłem.

ARESZTOWANIE DZIAŁACZY 
SOCJALISTYCZNYCH.

Berlin, 16 maja. We Flensburgu aresztowa­
no wczoraj wieczór dwóch wybitnych działaczy 
partii socjalno-demokratycznej z Kilonji, Ver- 
diecka i Schmidta.

Berlin, .16 maja. Dawny minister spraw we­
wnętrznych Badenji dr. Remmele, dawny radca 
stanu Marum i wielu innych członków partji so- 
cjalmo-domokratycznej zostało dziś z Karlsruhe 
przewiezionych do obozu koncentracyjnego Kis- 
lau kolo Bruchsak Zawiadomiono przedtem bo­
jówki hitlerowskie tłumnie zaległy plac przed 

weronalem. Frank, który był syndykiem związ-! gmachem sądowym, lżąc więźniów tran sport o- 
ku zawodowego kolejarzy do niedawna znajdo- j wanych w oŁwarteni aucie, 
wał się w areszcie ochronnym w Dortmundzie.] —o—

ny 15 do 16. Mowa ta  będzie zdjęta na płytach x ;^ p/ o włas^ ych s5tach ukończył gimnazjum,

PO ZWOI,NIEMU Z WIĘZIENIA 
POPEŁNILI SAMOBÓJSTWO.

Berlin, (PAT.) Znany obrońca berliński dr. 
Frank popełnił samobójstwo przez otrucie się

poczem studjował prawo na Uniw. Jag., biorąc 
czynny udział w pracach Młodzieży Wszech­
polskiej i OWF. Był on prze* dwa la ta  sekre­
tarzem Dmowskiego w Clfkidowie pr>d Pozna 
niem. Egzamin magisterski zdał na Uniwersy­
tecie Warszawskim, poczem powrócił w strony 
rodzinne i został aplikantem notarialnym u 
rejenta Gwoździa w7 Brzozowie. W czasie ostat­
nich wyborów ś. p. Chudzik kandydował z ra­
mienia Stron. Narodowego do Sejmu w okr. 
rzeszowskim. Odbył on służbę wojskową w ,lo t­
nictwie 1 po ukończeniu kursu pilotażu w Dę­
blinie. przeniesiony został do rezerwy. Przed 
półtora rokiem ś. p. Chudzik ożenił się z miej­
scówką nauczycielką,

POGRZEB Ś. P. CHUDZIKA.
Lwów, 16. fi. (Tolef. wł.) Pogrzeb i. p. Chu­

dzika odbył się przy udziale wielkich tłumów 
publiczności z. orkiestrami z okolicznych wsi. 
Przemawiali pnseł Rymań redaktor Hrabyk i 
Bfen. Y7 pogrzebie brały udział delegacje z 
Przemyśla, Sanoku, Krosna i wsi całego po­
wiatu. Sfan zdrowia majora rez. Owoca nadal 
jest- niepokojący. Zachodzi obawa ostrego za­
palenia płuc. W Brzozowie aresztowano nieja­
kiego -Tana Adamskiego. Śledztwo otoczone 
jest tajemnicą
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Jakby na potwierdzenie słów jego, zoddali dal 
łjtif słyszeć pomnik, podobny do turkotu wozu, ja­
dącego po motcie. Ale polom było jakoś spokojnie 
na niebie i na ziemi.

Dopiero po opływ ie paru kwadransów zerwał 
się nagle wiatr gwałtowny i ocielił narazić; a po 
cnwiu znienacka zahuśtał znowu smrekami, rzucając 
tu i owdzie suchą gałązką o ziemio. Las zaszemrał 
z zadowolenia, łaknąc kropel deszczowych, jakby 
niepomny na to, ile to strat nieraz ponosił podczas 
gwałtownych burz.

W icher sic wzmagał i napędzał niewiadomo 
skąd bure chmurzyska, że Mirek ani się spostrzegł, 
jak rozsloneczniane niebo zmieniło swą jasną, gładką 
szatę na szarą, postrzępioną powłokę.

Znowu się  zerwał wicher potężny i dał bez 
litości, trzepocąc gumowemi płaszczami, które tu­
ryści zawczasu zaczęli wyciągać z plecakowe Potem  
przyczaił się  na dłużej i nastała cisza złow-roga. . .

WTtem przerwał ją ogłuszający huk grzmotu 
i pierw sze krople dżdżu spadły na ziemie; zrazu 
rzadkie i ciężkie, jak łamów ane łzy, zaczęh gęstnieć 
coraz bardzei, a niebo pociemniało raptownie,"jakby 
dz;eń miał się ku końcowi. Wśród skłębionych chmur

zajaśniała na moment błyskawica jedna, druga i rzę­
sista ulewa runęła na spieczoną ziemie, jakby kto 
lał 7. nieba wodę wiadrami. Pioruny waliły jeden po 
drugim, znacząc co chtvda niebo ogni.Mym zygzakiem.

Turyści zaczęli biec pizćcb’ siebie w popłochu, 
naciągając kaptury na głowy,

I.ccz dokądże mieli uciekać? \n i schroniska, 
ani szałasów- nie było w pobliżu na tych leśnych 
bezdrożach, któremi ich ksiądz prowadził, skracając 
sobie drogo do polany garbusa.

— Może tu gdzie jest jakie nrt jsce, w któj em 
moglibyśmy się schronić? — wołała pani Wrazew- 
ska. — Ksiądz, zna dobrze tc strony!

— Tu bli. ko niema uje takiego Wiem o jednem 
schronieniu, ale to stad dosyć daleko, na samym 
brzegu lasu, pod zboczem. Trzeba by znacznie nad­
łożyć drogi.

Zaledwie wyrzekł te słowa, wstrząsnął powie­
trzem buk tak nieprawdopodobny, że wszysgy bez­
wiednie zatkali sobie uszy palcami i zamknęli na m o­
ment oczy.

Kiedy spojrzeli przed siebie, uderzył i d i widok 
ogromnej, białej blizny na pobliskiem drzewie, któ­
rego jedna galaź, oddania od pnia wraz z korą, zwi­
sała bezwładnie. A zanim zdążyli otrząsnąć się z wra­
żenia, już słychać było huk nowych piorunów.

— Uciekajmy z togc miejsca! — krzyczał 
ksiądz. — Tu, gdzie rosną te olbrzymie świerki, 
jest najniebez.pieczniej!

—  Ale dokądże mamy iść ? .. .  Tu wszędzie te 
wielkie drzew-a! — despcrowala pani Wrażew-ska.

— Chodźcie szynko za mną! — wołał ksiądz,

biegnąc śród wichury', która szamotała Medrvm la­
sem, uginając go, jaic kłosy zboża, pod swoim  
podmuchem.

Wszyscy podążyli za migającą sutanną kapłani 
Coraz to musieli przeskakiwać przez św ieżo powr 
lone smreki z parasolami korzeni razem z menem 
i ziemią oderwanemu od leśnego podszycia. Te 
olb rzym ie  kolumny drzew', zdawałoby się  tak po­
tężne, nie mogły się  oprzeć naporowi, wicnra i  utrzy­
mać swnjej podstawy, korzeniami płytko i  płasko  
wTOŚnietej wr skąpą warstwę ziemi

Po chwili przed turystami zamigotała pusta 
przestrzeń; z poza drzew widać było dużą porębę, Od 
tej strony' wicher, niezem nie wstirymany, rzucał 
sie z całym impetem na nadbrzeżne smreki.

Witem Mirek usłyszał trzask drzewa i jedno­
cześnie prawie z przeraźliwym krzykiem swej matki 
uczuł silne pchnięcie w plecy. Zaraz potem głuchy 
łomot wstrząsnął ziemią.

Obejrzał s i ę . . .  Tuż za nim, na miejscu, z któ­
rego gwałtownym ruchem wypchnęła go pani V7ra- 
żewska, leżał ogromny św-ierk, wyrwany razem z ko­
rzeniami.

— Jezus Marja1 — wyrw ało się z jej us+ poDlad- 
łych. — 0  mało nas nie przywal ił!

— Za króia Olbrachta wyginęła szlachta! — 
przypomniał sobie Mirek przysłowie z historji Połsk; 
i, m e tracąc wcale fantazji, maszerował wprost ku 
porębie.

(Cii£ dalszy nastąpi}

H O *  I I L E T Y K f t !  j W s z e l Ł i e
O S T A T S f l E  I M O - i Y O S C f !

l w i  t a s U i w . i i i k t e l j
p o l  «s e a i

zł.
3.85

Król J. W X., Pokój Wam! Boży rok w krótkich 
naukach niedzielno-świątecznych  

Syski A. X., Krótkie nauki na niedziele i święta  
caiego roku z dodaniem nauk przygodnych  
3 tomy 20.—

Tóth Tihemer., Chrystus-Krol brosz. 5.50 opr 7.50 -  
Tretkowskl Br. X., Krótkie homilie na niedziele

całego roku serja I. 3.85
Tretkowsk1 Br. X., Krótkie homilie na niedziele

całego roku serja IT. 3,95

Wysyłki na -amówieria zamiejscowe w najkrótszym czasie, po 
doliczeniu do cen powyższych kosztów przesyłał.

przybory do szyci? 
D. M, C. artykuły, 
hafty, koronki, wstąż­
ki, również pończo­
chy, skarpetki, bie­
liznę męską i damską

poleca

C  i t a t o t a  N o r  o ś ć ! O s t a t n i a  N o w o ś ć !

t r a k ó w ,  W M t l u  1 . 4 .

Sseać ooHoi z przy- 
należnościami do wy­

najęcia od 1 lipca br prz> 
ni Pi jarskiej j. na 2-giem 
p w i a d o m o ś ć  w Dy­

rekcji Kasy.
p i  «harm  iii|i p i ę ć  
1 >ktaw, ,Fstey Organ 
Co*, prawie nowa do sprze 
dania. Pleoani* Rumiński 

poczta Brzozów.

Obrazki na pamiątkę i. Komunii św.
K o l o r o w e  wielkość 26x39 cm. gr. 50—60 za sztukę

„ ,  19x28 cm. gr. 30—35 „
, , 14x21 cm. gr. 15—26 ,  ,

Ciemne (Sepja) „ 19x28 im. gr. 10 ,  ,
Różańce na łańcuszku od złotych 2.90 za tuzin 
Ksiąteczki do modlenia od groszy 28 za sztukę 
Medaliki slasninjowe ód złotych 2 za gross i. t. p. 

p c  I e  c ■
K R A K Ó W ,  
MAŁY RYNEK 9.JULJAN KURKIEWICZ

M I O D
P S Z C Z E L N Y
czysty bez domieszek pod 
gwarancją, z w ł a s n e i 
a największej p a s i e k i  

w Państwie.
3 kg. 6.50 zł.
5 kg. 9.—  zt.
10 kg. 17 zt.

wraz z naczyniem i opłstą 
pocztowi, wysyła za po­

oraniem

: .u p e t r j u s z  BILIŃSKI,
w Zbarażu.

T O M A S  Z  J F L  A S Z A :

W y d a n i e  J u b i l e u s z o w e  z e s z y ł  T V  i  V .
ijiwu—t— — mmmmmmn—w — ■ —m m m m »——— a——— irw— i f  w— ■—

P I E Ś N I  K O Ś C I E L N E
Pluśnf do DucHa Sw. — Pieśni e Nójśw. Sakramencie. 
Pieśni do Najśw. Serca P* Jezusa. —  Resfsonsora na 

Precesję Bożego Głala (meiodje krakawskie).
n a chór raiesnamy 4 - j f ło s o w y  038 |»ie&ni).

Partytura ?ł. 4 .—  ® ° f  *  L i
 = =   Bas v 1.76

W ysyłka zam iejscow a na s am ów ie po doliczeniu do cen pow yższych  
kosztów  przesyłki p ocztow ej.

^Księgarnia krakowska, Kraków, ul. św. Krzyża L. 13.

Z a w i a d o m i e n i e .

Artysta malarz dekorator kościelny

Zygmunt Milli w Krakowie
zawiadamia PrzewieL Duchowieństwo, że 
przeprowadził się z ul. Rakowickiej 1, na

i i i ,  K r a s z e w s k i e g o  1 2 .

Projektuje przyjmuje nadal wszelkie zamówienis 
wchodzące w zakres malarstwa kościelnego,, wyko­
nując polichromię wnętrz kościołów wszystkiej 
Irwałomi technikami po cenach bsztonkursneyjnyeli 
Referencje i fotografie z w y k o n a n y c h  prac na 

żądanie przesyła.

^  i , ' . ; ' 'V foj 1 ,
l .V,.".ńrżU; L J  LJMSA.’Y.7 . '•••>

II® Uv!
w  K r a k o w ie

ogłasza konkurs na

l i i i  ra m i

k i e r o w n i c z k ę  S s m i n a r j u m .
W ymagane pełne kwalifikacje do naucza­
nia j. polskiego tub matematyki i około 
15 lat służby nauczycielskiej. — Podania 
przyjmuje do 25 maja hr. — Zgromadzenie 
PP. Prezentek Kraków, ulica św. Jana 7.

H u s a  C h o r a c h  n  K r e f t o w i e
ogłasza

przetarg publiczny
na roboty ziemne, murarskie, żelbetowe, 

ciesielskie blacharskie i pokrywcze
przy budowie domu administracyjnego Ka 

sy  Chorych w Krakowie

Plany i wmrunki przejrzeń i przemiary 
podjąć można w biurze kierownictwa bu­
dowy Kranówę ul. Krupnicza L. 12 1. p
Termin zioźenia ofert w Dyrekcji Kasy 
Chorych upływa dnir. 26 majabr. o godz. 12.
Wadjum wynosi 5 proc. oferowmnej sumy.

O t w a r c i e  o f e r t  nastapi teg o i dnia 
o godz, 12.

^|eee<i»»eee»ee®oeeeeee«e ,e >*;\ FB. 1ĄCZYW5K11
•  n r o w a i r i l  h l n r a  a t - r hd  r o w «  f l ? i  b i u r o  o re ft

l i f t o t G i s h a  6. l i i  p ,  i
-  -  Tełciptf 121-16. — _  |

Dyrektor
Dr. Z. Kolkiewicz

Komisarz Zarządzający 
Władysław Langner.

f. i | , . Idł ł  iWilł Bj . . r. i«v.'T.ł ikSŁ.'0ł!Kr.- k i- >*

s h r n a t a  s m i m  i l j t f o m ,

i  p o c i t i *  l o m U z e t ?

DRZEWKA O K O W Ę
do sadzenia na wiosnę polecają najtaniej 

Szkółki drzew
E M I L  F R E E 6 E ,
Kraków, Lubicz 36-38.
Cemlk-i na żądanie. Ceumki na żądanie.

ZAKćAO WIIRA70W0-SZKLARSKI
F-a T. Zajdzikowski Kraków św. Jąna 30.

Dzierż. Jan Kusiak
■ższklenir i witraże do kościołów od 30 zL *a 1 m , 
"■ykonnje się prty większych zamówieniach ni r*ty.

Ceny 50»/o niższe niż wszędzie.

Z a  d z t a i  o g ł o s z e ń  H e d a k c j a  n i e  b i e r z e  o d p o w i e d z i a l n o ś c i

Ogłoszenia zwykłe za wiersz milimetrowy . . 20 gr.
Nadesłane „ , » 50
Komunikaty po kronice , 'n 60 ,

na 1-szej , O 4 —

10 gr.Drobne za wyraz . . .  ........................
Układ tabelaryczny o 50% droief. 
Ogłoszenia zamiejscowe o 30% drożej.
Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 25 proc,

WT(l*ire» is  „Głos ftarodu'* Skę * Offr, CKipow. K, Holeks*. Sędrktor o lDowied*. L s Jóiei J 'arcludcwskL Drukarnia „Głosu tłarodił“ pod. tara, L . .r ęrk*.


